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Z OSTATNIEJ CHWILI 


Ameryka przeciwko żądaniom n'emiecxim - 


BERLIN (PAT). 


Jak donosi biuro Wolffa,,skany być winien na drodze poprawy stosunków 


jedna z odpowiedzialnych osobistości w amery-| między narodami kontynentu. Przedstawiciel kół 


kańskich kołach rządowych oświadczyła, iż A- 
meryka zaintersowana jest przedewszystkiem w 
ograniczeniu zbrojeń. Każde wystąpieni Nie- 
miec, mające na celu wzmożenie zbrojeń, musi 
wywołać w Waszyngtonie niekorzystne wraże- 
nie. Nie przesądzając sprawv ograniczeń, na- 
rzuconych przez traktat wersalski Niemcom, ko- 


rządowych amerykańskich wypowiedział się sta- 
nowczo przeciw zwiększeniu zbrojeń niemiec- 
kich. Propozycja Hoovera oparta była na da- 
nych traktatu wersalskiego i miała znaczenie po- 
czątku rozbrojenia, które zapewnić miało Niem- 
com równouprawnienie. 'W żadnym wypadku 
nie powinno dojść do zbrojeń, które ograniczy- 


ła waszyngtońskie oświadczają, że parytet uzy-lłyby dzieło powszechnego rozbrojenia. 


Prasa francuska o nocie v. Schleichera 


PARYŻ (PAT). Nota niemiecka jest obszer- | które zostanie bardzo surowo osądzone przez mię- 
nie omawiana przez całą prasę francuską, która! dzynarodową opinię publiczną. Prasa francuska 
stwierdza, iż rząd francuski, ze względu na za-|uważa, iż omawiany krok Niemiec jest wielkim 
gadnienie poruszone w tej nocie, jak i ze wzzlę- | błędem, popełnionym w przeddzień światowej 
du na formę, w jakiej zostały zgłoszone żądania | konferencji gospodarczej. | 
niemieckie, nie może udzielić odpowiedzi bez „Le Petit Parisien“. dając wyraz opinii pu- 
porozumienia się z innemi zainteresowanemi mo- |blicznej, pisze: „będziemy obstawali przy prze- 


carstwami. 


strzeganiu traktatów i przy wiernem wykonaniu 


„L'Echo de Paris“ pisze: wszyscy sygnatar- | podpisanych układów. 


łusze traktatu wersalskiego powinni szczegóło- 


wo zbadać żądania Niemiec, czy to w drodze 
rozmów dyplomatycznych zeodnie z paktem kon- 


Wreszcie organ socjalistyczny „Le Populai- 
re“ potępia machinację rządu niemieckiego, zmie- 
rzające do wznowienia wyścigu zbrojeń. Dziennik 


sultatywnym z dnia 13.7.1932, czy też przez OT- | piętnuje stanowisko rządu niemieckiego, zawiera- 


gany konferencii rozbrojeniowej. 
„Le Journal“, podobnie jak i inne dzienniki, 
podkreśla niezręczność wystąpienia niemieckiego, 


jące wielkie niebezpieczeństwo dla przyszłości 
Europy i pokoju światowego. 


Zlot Stahihelmu w Berlinia — manifestacją wobec zagranicy 
OŚWIADCZA BUŃCZUCZNIE JEGO PRZYWÓDCA A 


BERLIN (PAT). Na konferencji prasowej 
kierownictwo Stahlhelmu przedstawiło program i 
znaczenie nadchodzącego zlotu organizacyj Stahl- 
helmu. Przywódca Stahlhelmu Diisterberg oświad- 
czył, że hasłem Stahlhelmu jest odzyskanie wol- 
ności zewnętrznej i wewnętrznej Niemiec. oraz 
przywrócenie suwerenności zbrojeniowej i równo- 


Niemcy gotowe są wystąpić z żądaniem obalenia 
traktatu wersalskiego. Stahlhelm stawia sobie za 
cal wychowanie młodzieży w duchu pogotowia 
zbrojnego. Słowa b. cesarzą Wilhelma, iż nie ist- 
nieją dla niego stronnictwa, lecz tylko Niemcy, 
mąja dziś to samo znaczenie, co w lipcu 1914 r. 
Dopóki Niemcy nie odzyskają równych praw z in- 


uprawnienie Rzeszy z innemi państwami. Tego-|nemi narodami — oświadczył Diisterberg — Eu- 
roczny zlot Stahlhelmu ma okazać światu, że!ropa i świat nie mogą myśleć o spokoju. ` 


-= — Zapowiedź doniosłych operacyj japońskich w Mandżurji 
. PARYŻ (PAT). Do prasy francuskiej dono-|w Mandżurii. Japoński garnizon w Pekinie o= 


szą z Dalekiego Wschodu, iż japońskie minister- 
jum Wojny postanowiło wczoraj przeprowadzić 
szereg doniosłych operacyj przeciwko partyzan- 
tom chińskim w Mandżurii. Chińscy partyzanci, 
odparci w poniedziałek, powtórzyli wczoraj swe 
ataki w Mukdenie, przybywając w zwiększonej 
liczbie i lepiej uzbrojeni. Komunikat japońskiego 
min. Woiny podaje, iż ataki partyzantów zosta- 
ły odparte. 

W pekińskich kołach dyplomatycznych pa- 
nuje obawa, ażeby po odjeździe komisii Lytto- 
na, który ma nastąpić w przyszłym tygodniu, 
nie doszło do nowych zaburzeń w Szanghaju i 


trzymał znaczną ilość amunicji. 

PARYŻ (PAT). W przemówieniu, wygłoszo- 
nem na wczorajszem posiedzeniu parlamentu ja- 
pońskiego minister wojny gen. Araszi wyraził 
przekonanie, iż dalsze wysyłanie posiłków do 
Mandżurji nie jest konieczne. Minister podkreślił, 
że potyczki podczas nocy wczorajszej w Mukde- 
nie były nieznaczne i nie pociągnęły za sobą ofiar. 
Działalność band partyzanckich oraz agentów 
Czang-Sue-Lianga, którzy pracują wspólnie z ży- 
wiołami komunistycznemi w celu zakłócenia spo- 
koju i porządku, wzmogła się, lecz informacje, roz- 
powszechniane w tej sprawie w Tokio, są — zda- 
niem generała Araszi' — przesadzone. 


Niesłychany wypadek lotniczy 


= . PARYŻ (PAT). Wczoraj samolot wojskowy, |nem maszynowym, obsługiwanym przez owego 
w którym znajdowało się 3 oficerów, odbywał |oficera oderwała się. Spadający nie zdołał już 
lot ćwiczebny w okolicach Chatres. Na wysokości |otworzyć leżącego przy nim spadochronu i po- 
3.000 metrów zauważono brak jednego z oficerów. | niósł śmierć na miejscu. | KERN 


Jak się okazało, tylna część samolotu z karabi- 


KONFERENCJA P. PREZYDENTA RZPLTEJ 
Z PREZESEM WRÓBLEWSKIM. 


P. Prezydent Rzpltej przyjął dziś w południe 
prezesa Banku Polskiego, p. Wróblewskiego i od- 
był z nim dłuższą konferencję. 


UCZESTNICY MIĘDZYNARODOWEGO 
RAIDU LOTNICZEGO NA ZAMKU 


Dziś o godz. 11-ej przed południem p. Prezy- 
dent Rzpltej przyjął na specjalnej audiencji pol- 
skich uczestników międzynarodowego raidu lot- 
niczego z por. Żwirką i konstruktorem inż. Wi- 
gurą na czele. 

Audjencja, która trwała około 20 minut I za- 


kończyła się wspólną fotografją, odbyła się w 


obecności wiceministra Komunikacji, inż. Czap- 
skiego, dyr. dep. lotnictwa wojskowego płk. Ray- 
skiego i dyr. dep. lotnictwa cywilnego, płk. Filipo- 
wicza. 

P. Prezydent podczas audjencji serdecznie 
gratulował por. Żwirce odniesionezo zwycięstwa. 


„ISKRĄ” W CASABLANCE 


CASABLANCA (PAT). Przybył do Casablanci okręt 
szkolny „Iskra“ na pobyt ośmiodniowy. Stan załogi state 
ku — doskonały. 


STRAJK W ZAGŁĘBIU NAFTOWEM 

BORYSŁAW (PAT). Ubległej nocy, o godz. 12 w no» 
cy: rozpoczął się strajk robotników naftowych w Zagłę= 
biu Borysławskiem, Stanisławowskiem 1 Krośnieńskiem, 
który objął kopalnie nafty, warsztaty mechaniczne į nie- 
które rafinerije. W Drohobyczu nie strajkują robotnicy ras 
finerji „Polmin* i rafinerji „Nafta“. Przebieg strajku jest 
zupełnie spokojny. Dziś rano wyjechał do Drohobycza naa 
czelnik wydziału bezpieczeństwa lwowskiego urzędu wo- 
jewódzkiego p. Sochański. 


W GDYNI 

GDYNIA (PAT). Przybył do Qdyni w związku ze 
strajkiem wojewoda pomorski Kirtiklis. Na terenie portu 
panuje spokój. Wyładunek bawełny zakończono. Wczoraj 
wieczorem rozpoczęto prace przy ładowaniu bekonów na 
statek „Lwów*; przy załadunku tym pracuje 100 osóh. 
Przy Innych pracach przy ładowaniu drobnicy pracuje 50 
ludzi. Spokój nie został nigdzie zakłócony. 


ZBYT JAWNY INTERWENCJONISTA 
- WIEDEŃ (PAT). „Neues Wiener Journal" 
twierdzi, że poseł Rzeszv w Wiedniu Rieth ma 
być odwołany ze stanowiska swego, ponieważ 
mieszał się on zbyt jawnie do polityki wewnętrz- 
nej Austrji. 


W SZWAJCARII! TAKŻE... 

BERN (PAT). Rada komisji federalnej zatwier- 
dziła projekt obniżenia płac urzędnikom federal- 
nym o 10 proc., zaś urzędnikom obarczonym ro: 
dziną o 5 do 6 proc. 


BURMISTRZ N. JORKU PODAŁ SIĘ 
i DO DYMISJI 
NOWY JORK (PAT). Burmistrz N.-Jorku Jimmię 
Walker podał się do dymisji, która została przyjęta. 


CODZIENNIE WYROKI ŚMIERCI 
 . MOSKWA (PAT). Ostatnie dwa dni przyniosły no 
wą serję wyroków Śmierci w Sowietach. Na Ukrainie 
skazano pięciu chłopów za kradzieże zboża w kolekty= 
wach rolnych, Za kradzieże 'na kolejach skazano na. 
śmierć jedną osobę w Woroneżu i jedną w Rostowie! 
n/Donem. W mieście Turtkul (Azja śr.) skazano na 


| śmierć pracownika kooperatywy za spekulacje. 
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„SAMI SOBIE WEŹMIEMY” 


Krótkie wakacje dyplomatyczno - polityczne 
na zachodzie zakończyły się nową bombą niemiec- 
ką, gdyż trudno określić inaczej notę czy, jak 
wolą sfery urzędowe niemieckie, memorandum, 
złożone przez ministrów v. Neuratha i v. Schlei- 
chera ambasadorowi francuskiemu w Berlinie. 

Premjer francuski, p. Herriot, nagabywany 
przeż dziennikarzy na pierwszą wieść o wystąpie- 
niu niemieckiem, miast wywiadu odpowiedział po- 
dobno — jak na dobrego gallijczyka przystało — 
z humorem, że „nie będzie sobie psuł z tego po- 
wodu ostatnich dni wakacyj*. 

Niemniej przecież noty niemieckiej nie należy 

bagatelizować, niema jednak powodów do zbyt- 
nich alarmów. Nota nie była dla nikogo niespo- 
dzianką, szczególnie po ostatnich deklaracjach 
gen. von Schleichera. Toż minister Reichswehry— 
centralna osobistość i dusza obecnego rządu Rze- 
szy — na parę dni przed rozmową z ambasado- 
rem Francois Poncetem, zupełnie wyraźnie oświad- 
czył interviewującemu go dziennikarzowi wło- 
skiemu, że jeżeli Niemcy nie dostaną równoupraw- 
nienia. zbrojeń, to je sobie wezmą. 
- Mówiąc to, gen. v. Schleicher miał już niewąt- 
pliwie w kieszeni czy biurku gotową notę, a kto 
wie czy ta sprawa właśnie nie była conajmniej 
równie ważnym tematem rozmów trzech mini- 
strów Rzeszy z prezydentem  Hindenburgiem 
w Neudeck, jak kwestja ewentualnego rozwiąza- 
nia Reichstagu. 

Dla nas wystąpienie Niemiec również nie by- 
ło czemś nieoczekiwanem. Linja polityki niemiec- 
kiej, zainaugurowanej bardzo wyraźnie i umiejęt- 
nie przez Ś. p. min. Stresemanna szła z nieubłaga- 
ną konsekwencją ku sytuacji dzisiejszej.Pozwolimy 
sobie nawet zaryzykować twierdzenie, że papiero- 
we ograniczenie zbrojeń niemieckich przy jedno- 
czesnem patrzeniu przez palce, jak tworzy się 
olbrzymia armia „cywilna“ (Privat-Verbinde), 
jak powstaje wielki przemysł wojenny niemiecki 
w Sowdepii, jak wyrabiają wielkie ilości armat, 
tanków, amunicji Holandja, Szwecja i t. p. — że 
wszystko to było wielkim, dziś mszczącym się błę- 
dem dyplomacji francusko-angielskiej. 

Pozory rozbrojenia istniały. Lecz tylko pozo- 
ry, które były dotychczas doskonałym pretek- 
stem do uzyskiwania coraz to nowych ustępstw 
we wszystkich innych dziedzinach. 


Targi trwały przez długie lata, w ciągu któ- 
rych, by utrzymać papierowe rozbrojenie, dawało 
się Niemcom coraz to nowe ulgi i ustępowało im 
się na każdym kroku. 

Nie umiano spojrzeć złębiej w istotę rzeczy. 
Nikt nie miał odwagi powiedzieć, że trzeba wresz- 
cie skończyć z tą komedją, a zato postawić kres | 
uroszczeniom niemieckim. 

Dziś wytworzyła się tego rodzaju sytuacja, 
że minister niemiecki może urbi et orbi głosić swe | 
groźby: „sami sobie weźmiemy”. A nie są to| 
czcze przechwałki. Lat temu dwa, kiedy istniała | 
okupacja Nadrenji, kiedy obowiązywały jeszcze | 
klauzule odszkodowawcze, trudnoby było podob- | 
he oświadczenie usłyszeć z ust oficjalnego przed- | 
stawiciela Rzeszy Mówili tak politycy, ale tylko | 
„prywatni“, bo nawet osławiony b. minister Tre- | 
viranus na podobne oświadczenie wobec Angliji.: 
i Francji sobie nie pozwolił. | 

Generał Schleicher musi być bardzo pewny ; 
swej pozycji. Nie boi się widocznie Hitlera i jego . 


rowcami. Rozwiąże Reichstag i.będzie rzadził, jak | 
w tej chwili. Dodać przytem należy, że niewątpli- 
wie merrorandum o równouprawnieniu zjednywa 
mu bardzo wielu zwolenników wśród hitlerowców. 

Na razie tedy memorandum to wywrze nie- 
wątpliwie większy efekt na politykę wewnętrzną 
Rzeszy, niż na politykę zagraniczną. Tam Schlei- , 
cher zyskuje sobie miano bohatera, który pierw- | 
szy miał odwagę wystąpić z żądaniem, stanowią- | 
cem najszczytniejsze marzenia całego prusactwa, | 
tu zaczną się długie rozmowy dyplomatyczne. 

Koła niemieckie, zbliżone do Reichswehry, 
czyli gen. v. Schleichera, twierdzą co prawda, 
że. wolałyby rozmowy generałów francuskich z! 
generałami niemieckimi, niż rozmowy dyploma- 
tyczne. Rozumiemy to doskonale, bo rozmowy 
dyplomatyczne zawsze mogą się skończyć niczem, 
rozmowy generałów-ekspertów—to zapoczątko- 
wanie realizacji. ! 

Prasa francuska bardzo ostro zareagowała 
na pierwszą wieść o nowych, a właściwie mo- 
cho starych  uroszczeniach niemieckich. „Le 
'Temps' słusznie zupełnie twierdzi, że Ę 
zamiast pertraktować o reorganizacji Reichswehry było- 
by bardziej wskazanem otworzyć w Genewie dossier o 
tajnych zbrojeniach niemieckich oraz o stałem narusza- 


„DZIEŃ POLSKI“, 2 września 1932 r. 


niu przez Rzeszę najbardziej elementarnych postanowień 
traktatu. Opinia międzynarodowa poznałaby w ten Spo- 
sób istotę myśli niemieckiej oraz właściwy cel polityki 
zbrojeniowej Rzeszy. 


Tylko, że „Dzień Polski“ na tem miejscu, 
jak zresztą cała bodaj prasa polska — z wyiat- 
kiem „Robotnika* i jego satelitów — twierdze- 
nia te powtarza bardzo często od wielu, wielu 
lat, przed okresem Thoiry i Locarna. 

Dziś prasa francuska bije na alarm, a premier 
Herriot wzywa ją do zachowania spokoju i zim- 
nej krwi. Monit zupełnie słuszny, bo zimna krew 
dodaje siły i wzmacnia prawdopodobieństwo 
przewagi nad przeciwnikiem. Pozatem premier 
francuski milczy, odmawiając wszelkich wyja- 
śnień czy udzielenia swej opinii, po powrocie zaś 
z wycieczki na wyspy normandzkie przedewszy- 
stkiem przyjął chargć d'affaires angielskiego w 
Paryżu. 

Najwidoczniej p. Herriot nie zamierza, nara- 
zie przynajmniej, czynić nic bez porozumienia z 
Anglją, do czego zresztą jest zobowiązany na 
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mocy zawartej przed niedawnem nowej umowy, 
ogłoszonej jako „entente, cordiale“. 

P. Herriot ma do rozstrzygnięcia zadanie 
trudne, ale zbiera tylko owoce polityki swoich po- 
przedników i swojej własnej. 

Sprawa jednak nie dotyczy tylko z jednej 
strony Francji i Anglii, z drugiej — Niemiec. 

Chodzi tu bowiem o przekreślenie jednej z 
najważniejszych klauzul traktatu wersalskiego, a 
więc dotyczy wszystkich sygnatarjuszy statutu 
europejskiego z r. 1919. Najbardziej obok Fran- 
cji zainteresowana jest w tej sprawie Polska, ja- 
ko bezpośredni sąsiad Rzeszy. nie posiadający 
żadnych gwarancyj co do swych granic zachod- 
nich i znajdujący się pod ustawicznym atakiem 
„pacyfistów* niemieckich i innych w związku z 
wymvślonym przez Niemców „korytarzem“. 

Nie ulega też dla nas wątpliwości, że War- 
szawa musi mieć w sprawie noty czy memoran- 
dum niemieckiego głos równie decydujący, jak 
Paryż i Londyn. 


Lud. L. 


Na widowni 


Z ZAMKU KRÓLEWSKIEGO 


Wczoraj powrócił ze Spały do Warszawy Pan Pre- 
zydent Rzplitej. 


KSIĄDZ BISKUP KUBINA W RZYMIE 

Od środy ubiegłego tygodnia przebywa w Rzymie J. 
E. K. Dr. Teodor Kubina, Biskup Częstochowski. Wbrew 
doniesieniu prasy Ks. Biskup nie był wzywany do Rzy- 
mu. J. E. Ks. Biskup wraca do kraju około 5 b. m. 


POSEŁ GUENTHER 


POWRÓCIŁ DO BIAŁOGRODU 
Poseł Rzplitej w Jugosławii p. Wł. Schwarzburg — 


Giinther, który bawił jakiś czas w Warszawie w związku 
z Konferencją Bloku Rolnego i przyjazdu ma tę konfe- 
rencję delegatów jugosłowiańskich, opuścił wczoraj War- 
szawę, udając się do Białogrodu. e 


SPOTKANIE 
SZEFA SZTABU AMERYKAŃSKIEGO 
Attachć wojskowy ambasady St. Ziedn. Am. Półn. w 


| Warszawie, mir. Jaeger, uda się na granicę w Zbąszyniu 
na powitanie przybywaiącego do Polski szefa sztabu ge- 
neralnego amerykańskiego, gen. Douglasa Mac Arthura. 


PRZYJAZD WOJEWODY 


Przybył do Warszawy w sprawach służbowych wo: 
jewoda krakowski p. M. Kwaśniewski. 


KONSUL MORAWSKI OBJĄŁ URZĘDOWANIE 

Nowy Konsul Generalny R. P. w Królewcu, Tomasz 
Morawski obiął urzędowanie. Kierownictwo Konsulatu 
Generalnego spoczywało, do czasu przyjazdu p. Moraw- 
skiego, w rękach Konsula Stanisława Głuskiego p. Mo- 


rawski sprawował ostatnio funkcje Konsula Generalnego 
w Wiedniu. 


OBRADY KLUBÓW POSELSKICH 
Wczoraj z okazji wypłaty diet poselskich, zjechało 
się do Warszawy wielu posłów i senatorów. W związku 
z tem odbyły się obrady klubów: Ludowego i P. P. S. 


Wywiad z wiceministrem Beckiem 


Rządowa „Lupta“ zamieszcza następujący wywiad z 
wiceministrem Beckiem: 


Przyjazd mój do Bukaresztu podyktowany był wiel- 
kiem znaczeniem, jakle przywiązujemy do istnienia i trwa- 
tości sojuszu polsko-rumuńskiego. Skorzystałem z podró- 
ży urlopowej, aby wejść w kontakt -z moimi kolegami z 
M, S. Z. w Bukareszcie w celu jaknajgłębszego rozwoju 
jednolitej współpracy między obu krajami. Rozpowszech- 
nianie fantastycznych wiadomości w związku z moją po- 
dróżą do Turcji, przypisuję imaginacji prasy, szukającej 
sensacji. W sprawie tej potwierdzam całkowicie I ze 
wszystkiemi szczegółami, ostatnie wyjaśnienie ministra 
Gatenco w senacie, Ufam, że dadzą one opinii rumuń- 
skiej najlepszą 1 najściślejszą formę interpretowania fanta- 
stycznych pogłosek, dotyczących charakteru 1 celu mojej 
podróży. Jeżeli chodzi o współpracę polsko-rumuńską na 
tle rokowań o pakt nieagresji, kontakt między naszymi 


rządami był jaknajściślejszy, podobnie, jak i we wszyst- | 


kich wspólnych akcjach obu krajów, 


jJ<ta została w Warszawie z wielkiem zdumieniem. Poseł 
Szembek sprecyzował zaraz po podpisaniu paktu nieagre- 
| sji, punkt widzenia naszego rządu i sprostował wszelkie 
| tendencyjne interpretacje tego wydarzenia, mnie nie po- 
| zostaje nic innego, jak tylko potwierdzić treść tej dekla. 
racji. 

Wrażenie, jakiego doznałem podczas bytności mojej 
w Rumunji, oraz kontakt z członkami rządu rumuńskiego 
upewniły mnie w miłej świadomości, że stosunki przyjaz- 
nej współpracy rozwijają się między obu państwami po- 
myślnie, Znajduje ona wyraz w objawach sympatji dla 
Polski w Bukareszcie, cenionych i odpłacanych wzajem- 
nością w Warszawie, | 


P. A. T. donosi z Bukaresztu: 

Na posiedzeniu senatu rumuńskiego b. minister Ma- 
noilesoo zapytał, jaki związek zachodzi pomiędzy poby- 
tem w Stambule wiceministra Becka, a niedawnem podpi- 


|saniem przez Polskę paktu o nieagresji z Sowietami. Na 


Interpretacja pewnych dzienników, jakoby sojusz pol- | zapytanie Manoilescu odpowiedział wiceminister Spr. Zagr. 
bojówek, nie boi się koalicji centrowców z hitle- | SK9 - rumuński został osłabiony, lub naruszony — PrZY- | Gafenoo, stwierdzając. że pomiędzy temi faktami niema 


WŁADYSŁ W STUDNICKI 


ROSJA SOWIECKA 
W POLITYCE ŚWIATOWEJ. 


cena 8 zł. str. 196 


Rozdział I — Stanowisko międzynarodowe Rosji 
przed wojną światową. 
Rozdział II — Stanowisko międzynarodowe Rosji ` 
: podczas wojny światowej. o: 


Rozdział III — Interwencja „białej armji“ a wyzwa- 
lające się narody. r 

Rozdział IV — Wojna polsko-rosyjska i stosunek . 
do niej państw europejskich. 


Rozdział V — Zawiązywanie stosunków handlo- 
wych z Rosją przez państwa europejskie i traktat 
pokoju państw kresowych. 


Rozdział VI — Okres wzajemnych złudzeń. 
Rozdział VII — Na bliższym i dalszym wschodzie. 
Rozdział VIII — Rewolucja gospodarcza. 

Rozdział IX — Ideolopja wojenna Sowietów. 


żadnego związku. Minister Beck spędził swój urlop wypo- 
czynkowy w Turcji, nie prowadząc tam żadnej akcji poli- 
tycznej. Rumunja zresztą nie ma powodu czuć się urażoną 
tem, że wysoki urzędnik sprzymierzonego państwa spędza 
wakacje w Turcji, z którą Rumunja pozostaje i ma zamiar 
pozostać w jaknajlepszych sąsiedzkich, przyjaznych sto- 
sunkach. Wizyta min. Becka w Bukareszcie jest okazją do 
wspólnego przestudjowania całokształtu aktualnych za- 
gadnień międzynarodowych, przedewszystkiem tych, co do 
których oba państwa mają wspólne, identyczne zaintereso» 
wania. Płk. Beck skorzystał z okazji, aby podkreślić wagę, 
którą Polska przywiązuje do sojuszu z Rumunią, a jedno- 
cześnie mógł stwierdzić rozciągłość zaufania, które Ru- 
munja pokłada tak:w samym sojuszu, jak w duchu ścisłej 
współpracy obu państw, który ten sojusz ożywia. ' 
Rumuńskie min. Spr. Zagr. ogłosiło następujący komu- 
nikat: LA | 
„„Rozmowy, które odbyły się w Bukareszcie z okazii 
wizyty p Becka, podsekretarza stanu w polskiem min. Spr. 
Zagr. pozwoliły stwierdzić ponownie wartość i trwałość 
sojuszu polsko - rumuńskiego. Przedstawiciele obu rządów 
zbadali zagadnienia międzynarodowe, dotyczące ich in- 
teresów wspólnych i równoległych, ożywieni pragnieniem 
osiągnięcia wspólnym wysiłkiem konsolidacji pokoju, bę- 
dącej najwyższym celem sojuszu łączącego Polskę i Ru- 


munję*. J 
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Przybycie do Warszawy 
"Prezesa F. M l. ks. Bibesco 


Wczoraj, jak już donosiliśmy, przybył z Bukaręsztu 
prezes Międzynarodowego Związku Lotniczego (Fódćra- 
tion Aćronautique Internationale), ks. Bibesco w towa- 
rzystwie sekretarza generalnego aeroklubu Rumunii, p. 
Burduloiu, oraz. mit, Banciukesco. 

Ks. Bibesco przybył do Warszawy celem złożenia wi- 
zyty Aeroklubowi Rzplitej Polskiej, w drodze na konferen- 
cię F. A. L, która rozpocząć ma się w dniu 6 b. m. w 
Hadze. Trzymotorowy Junkers, wiozący gości rumuńskich, 
wylądował na lotnisku warszawskiem o godz. 12-ej Ks. 
Bibesco powitali na lotnisku: szef departamentu lotnictwa 
cywilnego w min. kom., inż. Filipowicz, szęf departamentu 
aeronautyki w M. S. Wojsk., płk. Rayski, sekretarz gene- 
ralny Aeroklubu R. P., mir. dypl. Kwieciński, oraz przed- 
stawiciele poselstwa rumuńskiego. 

W godzinach popołudniowych ks. Bibesco przybył do 
Belwederu, gdzie wpisał się do księgi audiencjonalnej. Wie- 
czorem o godz. 8-ej Aeroklub wydał na cześć ks. Bibesco 
obiad. 

Dziś o godz. 9-ej rano prezes F. A. I. wyruszył w dal- 
szą drogę do Hagi. 


Echa zwycięstwa polskiego 
(0 W Challenge u 


Zwycięstwo Polski w międzynar. raidzie lotniczym 
dokoła Europy odbiło się głośnem echem w prasie całego 
świata. 

Największe angielskie pismo lotnicze „Aeroplane“ o- 
mawia w ostatnim numerze przebieg „Challengę'u* pod- 
kreślając wspaniałą formę zwycięstwa por. Żwirki, Pismo 
wyrażą nadzieję, iż kiedy za dwa lata międzynarodowe 
zawody organizować będzie Aeroklub Polski, lotnicy an- 
gielscy wezmą również udział w zawodach, aby mieć za- 
szczyt zmierzenia się z współzawodnikiem tej klasy, Go 
zwycięzca Challenge 1932, por. Żwirko, 

Prasa niemiecka z natury rzeczy poświęca- najwięcej 
miejsca zawodom, organizowanym przez Aeroklub Nie» 
miec, Ocena zwycięstwa polskiego jest naogół bardzo 
objektywną. Cała prasa monachijska omawia szczegóło- 
wo wynik lotu naokoło Europy i, mimo pewnego rozcza- 
rowania, że zwycięstwo nie przypadło Niemcom — pod- 
nosi świetną pod każdym względem formę lotnika pol- 
skiego. 

Saska prasa sportowa I dzienniki wszystkich odcieni 
politycznych wyrażają się o poruczniku Żwirce słowami 
najwyższych pochwał, podkreślając jego dżentelmeńską 
walke. „Dresdner Nachrichten“ pisze: „Zwycięstwo Po- 
laka jest w zupełności zasłużone, to też chętnie i szczórze 
gratulujemy mu wspaniałego sukcesu“. 

Mimo tego objektywizmu plotka, jakoby por. Żwirko 
był niegdyś podoficerem niemieckiego lotnictwa wojsko- 
wego, wciąż jeszcze obiega szereg pism niemieckich. Nie- 
które z nich robią obecnie z por. Żwirki b. podofieera au- 
strjackiego. y 

Porucznik Żwirko, przemawiając do mikrofonu radjo 
stacyj niemieckich, ustawionego na lotnisku w Tempelhof 
w Berlinie natychmiast po odniesieniu zwycięstwa — 
stwierdził, iż wstąpił do wojska polskiego w 1919 roku i 


z armią niemiecką nie miał nigdy nic wspólnego, a wogóle 


pochodzi z Wilna. 


To sprostowanie por. Żwirki widocznie nle wystar- 4 


czylo, skoro w egzemplarzu największej tygodniowej iln- 
stracji niemieckiej „Berliner Illustrierte Zeitung“ wydawa- 
nej przez koncern prasowy Ullsteina z datą na niedzielę, 
dn. 4 b, m. znajdujemy pod fotografją por. Żwirki podpis, 
głoszący, iż jest on „byłym podoficerem lotnictwa austrjac- 
kiego“. 

Sądzić należy, że znakomicie zorjentowany w Stosun- 
kach polskich warszawski korespondent koncernu Ullsteiną 
nie zaniedba poinformowania swych wydawców o popeł- 
nionym błędzie. ? 

Wczoraj w południe wrócili do Pragi czeskosłowaccy 
uczestnicy lotu okrężnego. Na lotnisku zgromadzili się 
reprezentanci władz i liczne rzesze miłośników sportu lot- 
niczego. Przemówienie powitalne wygłosił prezes Aero- 
klubu Kumpera, przyczem złożył on Polsce serdeczne gra- 
* tulacje z powodu wspaniałego zwycięstwa por. Żwirki. 


Jeszcze jedno zwycięstwo lotnika 
polskiego 


Na aerodromie w Heston (koło Londynu) oczekiwano 
z wielkiem napięciem zlotu 51 lotników — właścicieli 
awionetek, Wśród zawodników znajduje się znany polski 
pilot Bernard Skórzewski. 

Według regulaminu puhar przypaść miał temu zawo- 
dnikowi, który wyląduje najbliżej godziny 12-ej Niektórzy 
zawodnicy przybyli już o g. 11 m. 30. Punktualnie o g. 
12-ej wylądował p. Skórzewski, który przybył w towa- 
rzystwie swojej żony, wygrywając puhar. 


„DZIEŃ POLSKU, 


2 września 1932 r. 


KRONIRA ZAGRANICZNA 


(Według telagramow wtasnyoh a MOSOYTAOZY 


Niemieckie żądania zbrojeniowe — 


AGENCJA CONTI MOTYWUJE WYSTĄPIENIE RZĄDU 


- Notę niemiecką: w sprawie równouprawnienia zbrołeń | stwa rozbroić się muszą na wzór. Niemiec. 


Niemcy opo: 


wręczył ambasádorowł Fraçois-Ponset minister V. Neurath | wiadają się za powszechnem oọ ile możności radykalnem 


w obecności gen. v. Schleichera. 
"Agencja Conti, pod wpływem głosów z Paryża I Lon- 


dynu ogłosiła nowy obszerny komunikat, w którym twier- | zasad. 
dzi, że rozmowa w ambasadzie irancuskiej prowadzona, 


była jakoby z zastrzeżeniem dyskrecjł I że mimo to 0- 
pinja publiczna dowiedzłała słę o wręczeniu noty z prasy 
francuskiej. W dalszym ciągu komunikat przytacza 0b- 
szerne motywy wystąpienia niemieckiego, w których iit, 
in. powołuje się na rokowania lozańskie. 

W rozmowie z ambasadorem irancuskim minister Spr. 
Zagr. Rzeszy podkreślił, że Niemcy są równouprawnióne 
do: żądania, żeby sprawa wysuwanych przez stronę nio- 
miecką roszczeń a równouprawnienie została wyjaśniona. 


|rozbrojeniem. Rozbrołenie to jednak przeprowadzone być 


może tyłko na podstawie równych dła wszystkich państw 
Zarządzenia Niemiec zastosowane będą doro» 
dzaju i zakresu powszechnego rozbrojenia. Szczegóły do- 
tychczas nie zostały omówione. W rozmowie poniedział- 
kowej nie była zupełnie poruszana sprawa 10-cłu punks 
tów, © której wspomina „Le Journal“. Mówiono tylko o 
głównej zasadzie, którą Niemcy ujmują w formułkę: „to 
co dozwolone jest innym, musi być dozwolone także Niem- 
com“, O przębiegu rozmów poinformowane: były rów- 
nież inne państwa. Fakt, że rozmowę podjęto przede» 
wszystkiem x Francją, wynika z okoliczności, iż Francja, 
jak dotąd, najmniej przychylała się do pozłądu niemiece 


Niemcy nadal trwają na stanowisku, że i inne pań- kiego. 
TREŚĆ NOTY. — OBIECANKI GEN. V. SCHLEICHERA 


"Nota, wręczona przez bar, Neuratha w obecności aj 
v, Schleichera ambasadorowi francuskiemu, obejmuje 8 
stron pisma maszynowego. Na pięciu pierwszych stro- 


„|nicach rząd Rzeszy reasumuje podstawy, na jakich opie- 


ra się teza niemiecka o równouprawnieniu zbrojeń | udo- 
wadnia konieczność posiadania przez Rzeszę armii. 


samym przedmiocie: motoryzacia kawalerji, artylerja cięż- 
ka, czołgi, samoloty, redukcja czasu służby w Relchsweh- 


rze z 12 na 6 lub 4 lata. Nota niemiecka nie precyzuje; mienia, 


Na 
trzech pozostałych stronicach gen. Schleicher traktuje o 


samolotów I t. d., Jakiej domaga się Rzesza. W nocle za: 
znaczono jedynie, że budżet wołskowy jest zbyt mały 0- 
raz że trudno byłoby go podwyższyć. Nota kończy się 
życzeniem, ażeby w Jaknajkrótszym terminie podjęte z0- 
stały rokowania między ekspertami francuskimi i-niemiec- 
kimi, gdyż jest to jedyna metoda, pozwalająca na szybe 
kle osiągnięcie pozytywnych rezultatów, 

W rozmowach, jakle poprzedziły wręczenie noty, gen. 
v. Schleicher dał ambasadorowi francuskiemu do zrozu= 
"łe w razie zawarcią układu Rzesza udzieliłaby 


tych dezyderatów cyfrowo, nie wskazuje liczby czołgów, Francji dodatkowej gwarancji w sprawie bezpieczeństwa, 


ROZMOWY PARYSKO > LONDYŃSKIE 


„Matin“ donosi z Londynu, iż Forelgn Oftice otrzy- | następule przyjął on chargć d'altalres zgleltogo, Camp- 
mało z Qual d'Orsay notę, zawiadamlającą rząd W. Bry-| bella, 


tanji o treści noty, doręczonej francuskiemu ambasadoro- |. 


wi w Berlinie przez bar. v. Neuratha, 

Wczoraj rano premjer Herrlot odbył dłuższą konfe- 
rencję z ministrem wojny Paul-Boncourem oraz podsekrer 
tarzem stanu w Min. Spraw Zagranicznych Paganonem, a 


Herriot, zapytany przez dziennikarzy w sprawię noty 
niemieckiej, odmówił udzielenia wszelkich wyjaśnień, ogra» 
niczając się jedynie do zalecenia dziennikarzom zachowa» 
nia całkowitego spokoju I zimnej krwi, 


WOLĄ ROZMOWY GENERAŁÓW 


Korespondent „L'Intransigeant* donosi z Berlina, Iż 
w kołach Reichswehry nie ukrywają, że interwencia dy- 
plomatów nada rokowaniom inny charakter. Koła te wo- 
lą, by rozmawiali między sobą niemieccy generałowię z 
generałami francuskimi, pozostawiając dyplomatom stfor- 
mułowanie tekstu układu opracowanego przez ekspertów 
wojskowych obu stron. Chcąc wyiść z atmosfery kon- 
|ferencji rozbrojeniowej Reichswehra wołąłaby mieć do 
czynienia z wojskowymi francuskimi, którzy nie pertrąk- 
towali ani w Lozannie, ani w Genewie. Według dalszych 


swehry starają się, ażeby żądania dodatkowych gwaran: 
cyj bezpieczeństwa, jakie byłyby sformułowane przez 
Francję, przyjęte zostały w Niemczech jaknajprzychylniej- 
Osobistości te podkreślają, że mimo żądań, wyrażonych 
niejednokrotnie przez skrajną prawicę narodowych socja- 
listów, lub niemiecko-narodowych, nota nie zawiera żade 
nej wzmiąnki o zdemilitaryzowanej strefie 40-to kilomętro- 
wej po lewej stronie Renu, bowiem Rzesza nie domaga 
się zniesięnia demilitaryzacji, zdając sobie obecnie spra- 
wę z tego, iż tego rodzaju żądanią mogłyby narazić per» 


informacyj korespondenta, wybitni przedstawiciele Reich- trąktacje na niepowodzenie. 


tu, nastąpił wybuch. 


Eksplozja zniszczyłą ogromne. ilości KIE. Wybii- 
chy rozpoczęły się © godz, 6-ej wiecz, į następowały je» 


FRANCJA 
NA POSIEDZENIU RADY GABINETOWEJ Herriot 
złożył sprawozdanie o sytuacji zagranicznej. Ministrowie 
finansów i budżetu przedstawili poszczególne punkty pla- 
nu sanacji finansowej. Rada wyznaczyła delegatów fran- 
cuskich na konferencję w Stresie, 


NIEMCY 
ZAKAZ MANIFESTACYJ. Rząd Rzeszy zakazał ma- 
nifestacyj komunistycznych antyfaszystowskich, zapowie- 
dziańych na dziś na stadjonie Neu - Köln, Dokonano rewi- 
zji lokalu „międzynarodowej organizacji pomocy robotni- 
czej* przyczem znaleziono ważne dokumenty, Areszto- 
wano 11 bojowców. 
KONGRES KATOLIKÓW NIEMIECKICH 
się wczoraj w Essen, mszą .pontyfikalną. 
Z CODZIENNEJ KRONIKL Tereny rozrywkowe 
„Messplatz* w Lipsku były widownią burzliwych awantur 
komunistów, którzy w liczbię około 100 urządzili „obła” 
wę“: mna hitlerowców, przyczem jednego ‘narodowego — 
socjalistę silnie poturbowano. Wśród zwiedzających po* 
wstał paniczny popłoch. Energiczna interwencja policji 
przywróciła spokój. Aresztowano wiele osób. 
W Eisenach zabity został wystrzałem z rewolweru 
policjant w chwili legitymowania dwuch podejrzanych 
osobników, Sprawcami mordu są komuniści, którzy znikli 


bez śladu. 
AUSTRIA 
KANCLERZ  DOLLFUSS  ODWIEDZI BERLIN? 
„Neues Wiener Abendblatt“ twierdzi, że kanclerz austrja- 


rozpoczął 


Eksplozja w arsenale bukareszteńskim 


| Wczoraj wieczorem, w arsenale, w pobliżu Bukaresz- | den po drugim, ponieważ pożar stopniowo ogarnął sasleda 


nie składy amunicji, i 
Ludność stolicy ogarnęła panika, W sida wakas 
ciągłych detonacyj w wielu domach wyleclały wszystkie 
szyby. 


cki- Dollfuss, który wyjechał na zjazd katolicki do Essen, 
w drodze powrotnej odwiedzi Berlin. W kołach, zbliżo= 
wok dó rządu zaprzeczają tej wiadomości. 


WŁOCHY 


0 ODPRĘŻENIE W STOSUNKACH WŁOSKO-FRAN. 
CUSKICH, Ze strony prasy włoskiej przycichły polemiki 


{z prasą francuską. Mówi się nawet, iż zostaną podjęte po- 


nównie pertraktacje o uregulowanie różnych spraw po- 
między Francją a Włochami, Koła dobrze usposoblone 
dla Francji twierdzą, że osobisty kontakt między Herrio. 
tem a Mussolinim byłby bardzo wskazany i doprowadził- 
by do pożądanego rezultatu. 


CZECHOSŁOWACJA 


POGŁOSKI O USTĄPIENIE PREMJERA UDZALA. 
Krążą tu pogłoski o mającej jakoby nastąpić zmianie na 
stanowisku premiera. Premierem według najnowszych 
wersyj, zostanię przewodniczący izby posłów, Malypetr. 


FINLANDJA 


NAGRODĘ ZA SCHWYTANIE LAPOWCA Eerolal- 
nena wyznaczył rząd. Decyzja ta nastąpiła na zasadzię 
dowodów, stwierdzających, iż Eerolainen jest szefem or- 
ganizacji, planującej systematyczne akty teroru politycz- 
nego i zamachy przeciw najwybitniejszym przedstaąwicie 
lom życia politycznego i gospodarczego Finlandji. 


4 


DZIEŃ.POLSK I“, 2 września 1932 r. 


Sytuacja strajkowa w porcie gdyńskim 


Rozpoczęty w poniedziałek strajk robotników - tran- 
sportowych w Gdyni trwa w dalszym ciągu. Strajkuje 
około 70% robotników transportowych i obsługi dźwigów. 
Przez solidarność z robotnikami strajkują również mary- 
narze na polskich statkach handlowych. 


Strajk odbił się dość silnie na życiu portu gdyńskiego, 
Obecnie porzucili w porcie pracę robotnicy we wszystkich 
działach. Tory kolejowe w porcie zapełnione są pociągami 
z węglem. Najpilniejsze ładunki załatwiane są przy pomo- 
cy urzędników Urzędu Morskiego. Dźwigi, ładujące beko- 
ny do Anglji, obsługiwane są przez inżynierów. W porcie 
wzmocnione zostały. posterunki policyjne oraz specjalne 

Holowniki portowe uruchomiono częściowo przy po- 
mocy marynarzy z marynarki wojennej. Ruch statków za- 
granicznych w porcie jest znacznie ograniczony, jednak w 
porównaniu z dniem wczorajszym nieco się zwiększył. 


Na konterencji, zwołanej przez okręgowego inspektora 
pracy Świeżewskiego, w której wzięli udział przedstawi- 
ciele ekspedytorów i strajkujących, nie doszło do żadnego 
wyniku, Trzy związki zawodowe na terenie portu: Z. Z. Z., 
Zjednoczenie Zawodowe i Związek transportowców połą- 
czyły się w akcji strajkowej. 

_ Strajkujący robotnicy transportowi wysunęli szereg 
postulatów. Głównem ich żądaniem jest zawarcie umowy 
zbiorowej na warunkach z przed 1-go czerwca r. b., to 
znaczy przed ostatnią obniżką płac o 11 — 15%. Pozatem 


d 


strajkujący robotnicy wysuwają szereg innych żądań, do- 
tyczących świadczeń socjalnych, gatunkowania 
it. p. 


została zerwana. Dn. 1-go sierpnia upłynął termin umowy 
zbiorowej ze związkiem marynarzy. Umowa ta została 
wypowiedziana na 3 miesiące przed 1.8, w którym to okre- 
sie Związek Armatorów nie prowadził pertraktacyj ze Zw. 
marynarzy, dążąc do zwłoki przynajmniej do października. 

Do Gdyni przybyli naczelnicy wydziałów bezpieczeń- 
stwa Min, Spr. Wewn. i woj. pomorskiego. Dziś wieczorem 
więc odbędzie się dalszy ciąg konterencyj z udziałem 


Konferencja z przedstawicielami Związku Armatorów | 
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Istotny przebieg wypadków na Polesiu 
Agencja „Iskra“ donosi: 
W ostatnich dniach w pewnej części prasy zagranicz- 


PTACY | nej ukazały się nieprawdziwe wiadomości o użyciu jakoby 


dużej ilości wojska do stłumienia niema! zamieszek o cha- 
rakterze narodowościowym na terenie Polesia i o dużej 
ilości ofiar wśród ludności miejscowej. W rzeczywistości 
sprawa przedstawia się następująco: 

W lipcu grasowało w powiecie Kamień Koszyrskim 
kilkudziesięciu bandytów, którzy dokonali kilku napadów 
rabunkowych na miejscowych kupców Żydów oraz na kla- 
sztor prawosławny w Mielcu. Wzmocnione organa bezpie- 
czeństwa stłumiły w zarodku działalność bandytów, zapo- 
biegając dalszym napadom i przechodząc do ujęcia spraw- 


przedstawicieli urzędu morskiego, związku spedytorów, af- | ców. 


matorów i związków zawodowych. 
Wytężona akcja czynników rządowych w kierunku 


zlikwidowania strajku tak szkodliwego dla młodego portu |tyzm, względnie o współdziałanie z przestępcami. 


polskiego i całokształtu życia gospodarczego — każe przy- 

puszczać, że strajk nie potrwa długo i zakończy się praw- 

dopodobnie już dziś, względnie jutro. | 
Szybkie zlikwidowanie strajku jest tem konieczniej- 


sze, że częściowe choćby unieruchomienie portu gdyń- 


Po kilkudniowym pościgu w terenie bardzo trudnym, 
aresztowano kilkudziesięciu ludzi podejrzanych o bandy- 
Dwie 
osoby oddane zostały pod sąd doraźny. Partja komuni- 
styczna wzięła działalność bandytów na swój rachunek, 
przedstawiając ją w swej literaturze, jako powstanie miej- 
soowej ludności przeciw władzom i usiłując wykorzystać 
akcję bandycką dla swych celów. Podobne przedstawienie 


skiego sprawia nietylko wielkie szkody samemu portowi, | sprawy całkowicie nie odpowiada rzeczywistości, gdyż lud- 
ale również odbić się może dotkliwie na całokształcie pol- | ność miejscowa, poza bardzo nielicznemi wypadkami — 
skiego eksportu. Obecnie bowiem rząd angielski rozstrzy- | współdziałała z władzami bezpieczeństwa, przyczyniając 
ga sprawę przydziału kontyngentów bekonu, a również w | się w ten sposób do ujęcia bandytów. 


tym okresie decydują się sprawy dostaw węgla na rynki 
zagraniczne, | 


s 


"Z życia prowincji 


- Dwie miary sprawiedliwości w Gdańsku 


ZATWIERDZENIE DRAKONŃNSKIEGO WYROKU NA DZIENNIKARZA POLSKIEGO 
UNIEWINNIENIE HITLEROWCA © | 
Wczoraj Sąd Najwyższy w Gdańsku rozpatrywał wał skargę kasacyjną, wniesioną przez prokuratora w 
wniosek obrońców redaktora „Gazety Gdańskiej“ Çieszyń-; procesie hitlerowca Rudzińskiego, który w swoim czasie 


skiego oraz b. prezesa gminy polskiej Maliszewskiego i 


| zabił radnego socjalistycznego Gruna w miejscowości Ny- 


prezesa Towarzystwa Ludowego we wsi Postołowo El-' tych. Zabójca został przez sąd przysięgłych uniewinnio- 


manowskiego — o rewizję tego procesu. Jak wiadomo, 


'ny. Obecnie Sąd Najwyższy 


zarządził rewizję procesu. 


pierwszy z oskarżonych skazany został na 6 miesięcy, W międzyczasie Rudziński, którego poddano obserwacji 


drugi na 4 i pół, a trzeci na 7 miesięcy więzienia. 


w zakładzie dla umysłowo - chorych został jako zupełnie 


Wniosek o rewizję został odrzucony, wobec czego | zdrowy, zwolniony z zakładu i przebywa już bezpiecz- 


wyrok sądu II instancji staje się prawomocny. 


Tego samego dnia gdański Sąd Najwyższy rozpatry- | czech. 


GDANSK 

— Zalew sądownictwa gdańskiego przez Niemców z 
Rzeszy. Komisja powołana do wyboru sędziów gdań- 
skich podczas wczorajszego posiedzenia, wybrała na sta- 
wisko prezesa Sądu dr. von Hagensa z Berlina, mimo, że 
na liście kandydatów figurowało trzech sędziów gdań- 
skich. Von Hagens był od r. 1920 jednym. z przedstawi- 
cieli niemieckich w mieszanym sądzie roziemczym w Pa- 
ryżu, zaś od 1923 r. głównym przedstawicielem Niemiec 
w sądach rozjemczych: niemiecko-francuskim, niemiecko- 
greckim i niemiecko-rumuńskim, Z Gdańskiem von Ha- 
gens ma, jak podnoszą niektóre pisma, tyle tylko wspólne- 
go, że matka jego pochodzi z okolic Kwidzynia, gdzie po- 
siadała majątek: ziemski. 


KATOWICE 

— Wielkie uroczystości religijne, W niedzielę, dn. 4 
b. m, w stolicy diecezji Śląskiej, Katowicach, odbędą się 
wspaniałe uroczystości religijne, połączone z dniem reko- 
lekcyjnym i z poświęceniem kamienia węgielnego budują- 
cej się katedry. Na uroczystość tę przybywa z Warsza- 
wy, w sobotę J. E. Ks. Nuncjusz Apostolski, arcybiskup 
Marmaggi, IIEE. Książe Metropolita Sapieha, Ks. Biskup 
Kubina, Ks, Biskup Dembek. Z całego Śląska oraz z in- 
nych dzielnic Polski, przybywają na ten dzień do Kato- 
wic wielkie rzesze wiernych. 

— Nowy konsul czeskosłowacki. Radca Alojzy Pro- 
chazka, mianowany został konsulem czeskosłowackim w 
Katowicach. . 


CZĘSTOCHOWA 


— Napad bandycki na właściciela papierni. Nocy u- 
biegłej dokonano napadu bandyckiego na mieszkanie wła- 
ściciela papierni inż. A. Kona. W chwili, gdy Kon uda- 
wał się na spoczynek, ujrzał nagle ukrytego za kotarą ja- 
kiegoś osobnika, który w tej chwili rzucił się do ucieczki 
przez otwarte okno. [Inżynier dał za uciekającym pięć 
strzałów rewolwerowych, od których opryszek został 
ciężko ranny. Zaalarmowana policja wezwała pogotowie, 
które w stanie ciężkim odwiozło go do Szpitala. Jak wy- 
kazało śledztwo, bandytą jest 49-letni A. Siewiorek, mie- 
szkaniec Częstochowy, który już po raz drugi czynił na- 
pad na dom Kona. Po wyzdrowieniu, Siewiorka czeka 
sąd doraźny. | 

- KRAKÓW | iS i 

— Święto „młodej wsi*. Pani Marszałkowa Aleksan- 
dra Piłsudska, przyjęła godność chrzestnej matki sztanda- 
ru małopolskiego Związku- Młodzieży Ludowej, którego 


nie—nie bez ułatwień ze strony władz gdańskich w Niem- 


poświęcenie odbędzie się w ramach pierwszego Święta 
„Młodej Wsi“ dnia 11-go września r. b. w Krakowie na 
Wawelu. 

— Strajk piekarzy. W Krakowie wybuchł strajk pie- 
karzy na tle ekonomicznem. Robotnicy godzą się na ob- 
niżkę płac o 9,5 procent w kategoriach wyższych, zaś na 
6,5 procent w kategoriach niższych, równocześnie żądają 
zawarcia umowy zbiorowej. Chwilowo sprawa utknęła na 
martwym punkcie, a to z tego powodu, że na odbytej 
wczoraj konferencji właściciele, zwłaszcza drobnych pie- 
karni, stanęli na stanowisku obniżki płac oraz zawarcia 
umów indywidualnych. 


PŁOCK 

— Ciekawe zjawisko. Na posesji Łabińskiego (Al. 
Kilińskiego 6) przy kopaniu studni natrafiono na warstwę 
gruntu niezwykle twardego (iłu). Gdy zapuszczono w ił 
ten Świder, na głębokości 60 cm. ze świstem i bulgotaniem 
poprzez płytką warstwę wody, zaczął się wydobywać ja- 
kiś gaz. Analiza wody dokonana w Laboratorium Miej- 
skiem wykazała, że jest to woda zaskórna, obfitująca w 
wielką ilość kwasu azotowego, a gaz wydobywający się 
ciągle jeszcze ze studni prawdopodobnie jest zgęszczonem 
powietrzem z jakiejś podziemnej pieczary. Ińteresującem 
jest, że poziom wody podskórnej w studni nie zmniejsza 
się ani nie zwiększa, Ciekawe zjawisko trwa już drugi 
dzień: ki 


WILNO 

~ — Złagodzenie kary. Wczoraj w Sądzie Apelacyjnym 
jako odwoławczym, odbyła się rozprawa przeciwko stu- 
dentowi U. S. B. Szmulowi Wulfinowi, skazanemu przez 
sąd okręgowy w Wilnie, w dn. 18 kwietnia r. b. w związ- 
ku z rozruchami studenckiemi w listopadzie roku 1931 nia 
2 lata więzienia. Wczoraj sąd apelacyjny po rozpatrzeniu 
sprawy skazał Wulfina na podstawie art. 262 cz. 1 da- 
wnego k. k. na 2 miesiące więzienia. Rozprawie przewo- 
dniczył prezes sądu apelacyjnego Wyszyński, oskarżał 
prok. Kryczyński, bronili adw. Śmiarowski i Margolis z 
Warszawy, Czernichow z Wilna i Petruszewicz. 


OMER ZCENPOKTZAO OCZEK NE RTP" WETA APROPO R ETRE 


P. T. Prenumeratorów prowincfo- 
nalnych prosimy uprzejmie o od- 
nowienie prenumeraty na miesiąc 
wrzesień (ili kw.) oraz o uregulowa- 
nie ewent. zaległej. 


Nieprawdziwe wiadomości, podane w części prasy za- 
granicznej pomimo istnienia oficjalnego komunikatu PAT%a 
z dnia 12 sierpnia r. b. — pochodzą najprawdopodobniej 
ze źródeł, którym widocznie zależy na tem, ażeby na Po- 
lesiu właśnie takie stosunki zapanowały. 


Litwa utrudnia wymianę więźniów 


W drodze powrotnej z Kowna bawił wczoraj w War. 
szawie delegat Międzynarodowego Komitetu Czerwonego 
Krzyża, p. Sidney Brown, który udał się na Litwę, celem 
interwencji w sprawie wymiany więźniów z Polską. W 
wyniku  konferencyj, przeprowadzonych w Kownie, p. 
Brown stwierdził, że wbrew stanowisku strony' polskiej, 
czynniki rządowe na Litwie wysuwają w, tej sprawie 
znaczne trudności. W najbliższym czasie ustalona zostanie 
nowa lista osób, które zwolnione mają być z więzień i 
wymienione między Polską a Litwą. W przeciwieństwie 
do władz litewskich, tamtejszy Czerwony Krzyż stara się 
usilnie doprowadzić do skutku sprawę wymiany więź- 
niów. s; Touz | IT 

P, Brown przekazał litewskiemu C. K. pewną kwotę 
pieniężną od Polskiego Czerwonego Krzyża na pomoc dla 
więźniów Polaków. 


Ze svortu 


TRZECI DZIEŃ 
KRAJOWYCH MISTRZOSTW TENNISOWYCH POLSKI 


W trzecim dniu krajowych mistrzostw polskich w ten. 
nisie, rozegrano szereg spotkań ćwierćfinałowych. Wczo- 
rajsze wyniki przedstawiają się następująco: Gra poie- 
dyńcza panów: Popławski - Brodkiewicz 6:4, 2:6, 6:2, 6:2, 
Jerzy Stolarow — Kołcz 6:3, 3:6, 6:2, 6:2, Maks Stolarow 
—Liebling 6:3, 3:6, 6:3, 6:2. Gra poiedyńcza pań: Orze- 
chowska — Parafińska 6:4, 6:1, Stefanówna — Boniecka 
6:3, 6:4, Volkmerówna — Orzechowska 6:0, 6:1, Gra po- 
dwójna panów: Popławski, Hebda — Horain, Nawratil 
6:3, 6:3, 6:2, Altschuer, Lautner — Eisner, Knopf Walko- 
wer, Warmiński, Tłoczyński — Brodkiewicz, Szyszko 6:3, 
6:3, 6:1, bracia Stolarow — Pfahl, Steiner 6:3, 6:4, 6:0. 
Gra podwójna mieszana: Pozowska, Horain — Spritzerów- 
na, Prochowski 6:4, 6:2, Dubieńska, Wittman — Szerau- 
cówna, Czyżowski 6:1. 9:7, Groblewska, „Jaworski“ 
Bielecka, Tarłowski 6:2, 3:6, 6:4. l 

Grę juniorów doprowadzono do półfinałów, w których 
Bełdowski pokonał Bratka 6:3, 3:6, 8:6, a międzynarodo- 
wy mistrz Polski juniorów Tarłowski, wyeliminował mi- 
strza turnieju młodych Spychałe 6:0, 6:4, 


OTWARCIE WIOŚLARSKICH MISTRZOSTW EUROPY 


W ub. czwartek, w pierwszym dniu wioślarskich mi- 
strzostw Europy, otwarty został uroczyście w Białogro- 
dzie międzynarodowy Kongres wioślarski przy udziaie 
delegatów 13-tu państw. Na kongresie dokonano losowania 
poszczególnych osad, biorących udział w mistrzostwach 
Europy. Wynik losowania dla Polski przedstawia się na- 
stępująco: 

W czwórce ze sternikiem Polską znalazła się w trze- 
ciej grupie razem z Szwajcarią, Danją i Węgrami. W katie 
kurencji jedynek Verey (Polska), startuje w pierwszej 
grupie razem z Francuzem, Węgrem i Włochem. 

W dwójce ze sternikiem Polska startuje w pierwszej 
grupie z Włochami, Holandią į Francją. W dwójce pod- 
wóinej Polska startuje odrazu w finale razem z Belgiją 
Włochami, Węgrami i Jugosławią, I wreszcie w ósemkach 
Polska znalazła się w pierwszej grupie z Belgią, Holan- 
dją i Czechosłowacją. i 

Dzisiaj rozpoczęły się pierwsze rozgrywki. 
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Antysanitarny 


Wobec stwierdzenia wypadków tyfusu brzusznego w 
majątku warszawskiego „Agrilu* na Bródnie, komisarjat 
rządu m. st. Warszawy komunikuje, że natychmiast po 
stwierdzeniu wypadków zachorowań powstrzymał -. dowóz 
mleka z tego majątku do Warszawy aż do czasu zbadania 
mleka przez Państwowy Zakład Higjeny oraz do, chwili 
stwierdzenia, czy wśród personelu zakładów mleczarskich 
niema nosicieli duru brzusznego. 3 

W międzyczasie komisarjat rządu m. st. Warszawy 
zarządził inspekcję sanitarną drugiego majątku „Agrilu* na 
Rakowcu. Tutaj zachorowań na tyfus brzuszny nie stwier- 
dzono, ale w rezultacie przeprowadzonej inspekcji wydano 
szereg zarządzeń, zmierzających do poprawienia stanu sa- 
nitarnego majątku. 

W nocy z soboty na niedzielę, t. j. z 27 na 28 b. m. 
specjalna komisja w składzie naczelnika wydziału zdro- 
wia komisarjatu rządu m. st. Warszawy d-ra Eberhardta, 
zastępcy naczelnika wydziału zdrowia magistratu warszaw- 
skiego d-ra Łąckiego, starosty południowo-warszawskiego 
p. Bartoszewicza oraz specjalistów z docentem d-rem Ła- 
wrynowiczem na czele zbadała stan sanitarny zakładów 
mleczarskich „Agrilu* przy ul. Żelaznej Nr 54. ` 

Komisji chodziło o stwierdzenie, czy stan sanitarny 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Piątek dn. 2 wrze śnia 
DZIŚ: + Stefana Kr. W. JUTRO: Szymona, Eufemii P. 
Wschód słońca 4.49, zachód słońca 18.23 
Ubyło dnia 3.13 
Wschód księżyca 6.50, zachód księżyca 18.46 
Długość dnia 13.34 


KOSCIELNE 

— PIELGRZYMKA DO SKĘPEGO 

Pielgrzymka do cudownego miejsca w Skępem ziemi 
Dobrzyńskiej ku czci Najśw. Marji Panny na uproszenie 
pomyślności dla Ojczyzny, wyruszy z kościoła św. Jacka 
(Freta 10) w dniu 5 września po Mszy św. o godz. 6 ra- 
no. Podróż statkiem po Wiśle do Dobrzynia, następnie 
pieszo przeważnie lasami około 30 .klm. do Skępego, na 
dzień Narodzenia Matki Boskiej 8 września. Z powrotem 
zwiedzenie Płocka i przyjazd do Warszawy 11 września 
o godz. 6 rano. Pielgrzymkę poprowadzi Ks. Prałat Sta- 
nisław Trzeciak. , 
OGÓLNE 
' "— NA ODSŁONIĘCIE POMNIKA Ś. P. LISA-KULI 

Wczoraj komitet budowy pomnika Ś. p. płk. Lisa-Kuli 
w Rzeszowie, pod przewodnictwem gen. Sosnkowskiego 
i podsekretarza stanu p. Nakoniecznikowa-Klukowskiego, na 
audjencii w Belwederze prosił p. Marszałka Piłsudskiego 
o wzięcie udziału w uroczystości odsłonięcia pomnika, ma- 
jącej się odbyć w niedzielę dnia 18 b. m. w Rzeszowie. 

Jednocześnie delegacja zarządu m. Rzeszowa, pod 
przewodnictwem burmistrza dr. Krogulskiego prosiła Mar- 
szałka Piłsudskiego o przyjęcie obywatelstwa honorowe- 
go tego miasta, na co Marszałek wyraził zgodę. 

— WYJAZD DYR. FILIPOWICZA I MJR. KWIECIŃ- 
SKIEGO DO HAGI 

W dniu 1 b. m. wieczorem wyjechali z Warszawy dy- 
rektor departamentu lotnictwa cywilnego w Min. Kom. 
inż. Filipowicz, oraz sekretarz generalny Aeroklubu Pol. 
Ski, mir. dypl. Kwieciński, którzy reprezentować będą lot- 
nictwo polskie na rozpoczynających się w dniu 6 b. m. 
w Hadze obradach F. A. I. (Fédération Aćronautique In; 


ternationale). 
— BALONY POLSKIE W ZAWODACH O PUHAR 


GORDON-BENNETTA 

Dziś wysłane zostały koleją do Bazylei dwa balony 
polskie „Gdynia“ i „Polonia“ ,które wezmą udział w te- 
gorocznych XIX-ych międzynarodowych zawodach balo- 
nów wolnych o puhar Gordon-Bennetta, mających odbyć 
się w dniu 25 b. m. Załogi wyjadą do Bazylei w dniu 17 
b. m. Załogę balonu „Polonia“ o pojemności 2.200 m. 
sześć. stanowią pilot por. Pomaski (zwycięzca dwóch o- 
statnich raidów balonowych krajowych) i pomocnik pilo- 
ta por. Janusz; załogę balonu „Gdynia“ o pojemności 
1.200 m. sześć. stanowią pilot por. Hynek i pomocnik por. 
Górzyński. Oprócz balonów polskich w zawodach bie- 
rze udział 15 balonów siedmiu państw. 

— MIĘDZYNARODOWE ZNAKI ORJENTACYJNE 
DLA PODRÓŻNYCH 

W Min. Komunikacji rozważana jest obecnie sprawa 
umieszczenia na polskich dworcach kolejowych znaków 
orientacyjnych, ustalonych przez międzynarodowe biura 
kolejowe. Celem ułatwienia podróżnym informowania się 
i orjentację podróży w obcych krajach, ustalono szereg 
znaków, które umieszczone mają być na dworcach kolejo- 
wych wszystkich państw. A więc m. in. znak zapytania 
oznaczać ma urzędowe biuro informacyjne, zapieczęto- 
wana koperta — pocztę kolejową, zamknięty kufer — biu- 
ro nadawania bagaży, torebka ręczna — przechowalnię 


pakunków i t. d. 


MIEJSKIE | 

— ZAPISY DO SZKÓŁ POWSZECHNYCH 

Zapisy do publicznych szkół powszechnych w War- 
szawie, odbyły się w maju i obecnie nie są wznowione. 
Rodzice zwracają się do Rady Szkolnej m. stoł. Warsza- 
wy o przyjęcie dzieci do szkół, nie mogą jednak na to Íi- 
czyć ze względu na brak miejsc. W maju zapisało się 
19.434 dzieci, z których prawie wszystkie będą umiesz- 
czone w publicznych szkołach powszechnych. Pewna część 
dzieci, która nie zapisała się, będzie mogła być umiesz- 
ćzona po wykończeniu przebudowy wynajętych gmachów 
'na cele szkolne, co nastąpi w ciągu pierwszego półrocza. 
Rodzice otrzymają wówczas zawiadomienie z biura Rady 
Szkolnej m. stoł. Warszawy. 

— KASZTANY KWITNĄ PO RAZ DRUGI. Ozołoco- 
ny już niemal zupełnie z liści jeden z kasztanów, rosną- 
cych w obrębie dworca głównego od strony ul. Chmiel- 
nej, wypuścił liczne nowe pędy ze świeżem, jasno-zielo- | 
nem listowiem i licznem kwieciem. Są to skutki bardzo 
ciepłego lata. 

— PODATEK NOCNY W RESTAURACJACH 

W lokalach gastronomicznych rozpoczęto pobieranie 
nowowprowadzonych opłat po 50 gr. od każdego gościa, 
przebywającego w tych zakładach między północą a godz. 
6 rano. Opłaty powyższe przeznaczone są na fundusz po- 
mocy dla bezroboczych, w myśl rozporządzenia P. Pre- 


zydenta Rzplitej. 


- Przygotowania do przyjęcia 


Zwycięska drużyna polskich olimpijczyków przybędzie 
do Gdyni w dniu 8-ym b. m. Organizatorzy przyjęcia na- 
szych olimpijczyków, pragnąc, by drużyna przejeżdżała z 
Gdyni do Warszawy podczas dnia, aby dać możność spo- 
łeczeństwu wyrażenia jego uczuć dla zwycięzców projektu- 
je przyjazd ekspedycji do Warszawy w dniu 9-ym b. m. 
wieczorem. 

Na powitanie drużyny olimpijskiej w Gdyni wyjeżdża- 
ją: dyrektor państwowego urzędu W. F. i P. W., płk. dypl, 
Kiliński, prezydjum polskiego komitetu olimpijskiego — 
ppłk. dypl. Glabisz i inż, Znajdowski, prezesi związków: 
Lekkoatletycznego — kpt. Misiński, Tow. Wioślarskich — 
dyr. Gędziorowski i Szermierczego — ppłk. Bałaban oraz 
szereg innych osób ze świata sportowego. 
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tastrofie powietrznej, 

Szczegóły tej katastrofy oraz jej przebieg były na- 
stępujące: 

Kpt. Orliński wczoraj w godzinach południowych od- 
bywał lot ćwiczebny na aparacie myśliwskim P. Z. L. VII. 
W trakcie tego lotu oderwała się blacha, przykrywająca 
motor i uderzyła w skrzydło, skutkiem czego oderwała 
się t. zw. lotka, t. j. część ruchoma skrzydła. Uniemo 
wiło to kpt Orlińskiemu lądowanie : 

Przez dłiuższy czas lotnik krążył nad Okęciem, usi- 
łując lądować, przekonawszy się jednak, że jest to niemożli- 
we, postanowił ratować się przy pomocy spadochronu. 


— STAN SANITARNY W ŚRÓDMIEŚCIU 
Komisja sanitarno-porządkowa Starostwa grodzkiego 
śródmiejsko-warszawskiego dokonała lustracji sanitarno- 


NZ Z A W O ZZ Z EE NE a 


stwowej. Zlustrowano sklepy nabiałowe, jatki owocarnie, 
„kawiarnie, sklepy spożywcze, wędliniarnie, _ restauracje, 
fryziernie i posesje przy ulicach Hożej, Kruczej, Nowo- 
| zrodzkiej, oraz Al. Jerozolimskich. Przyczem stwierdzo- 
Ino, że stan sanitarny w tej dzielnicy jest zadawalający. 


z Teatrów. 

NARODOWY. Dziś i- codziennie . przedstawienie 
jednej z. najgłośniejszych . nowości repertuaru pa- 
ryskiego — komedji dramatycznej w 3 aktach, w 6 o- 
brazach pióra świetnego komedjopisarza francuskiego Fran- 
ciszka Croiset'a p. t „Tajemnica Zamku Leiftsbury* 

LETNI — wobec wielkiego powodzenia grać będzie 
jeszcze przez szereg wieczorów zajmującą, pełną humoru, 
werwy i sentymentu komedję Wł. Fodora w przekładzie 
K. Wroczyńskiego „Ruleta“ w znakomitem wykonaniu Ka- 
zimierza  Junoszy-Stępowskiego, Karoliny  Lubieńskiej, 
Hanny Różańskiej, Wład, Grabowskiego, 

. POLSKI.. Dziś i dni następnych na scenie teatru Pol- 
skiego komedja muzyczna „Jim į Jill“ z Modzelewską i 
Bodo w rolach tytułowych. Powodzenie tej komedji mu- 
zycznej przypuszczalnie przewyższy ilość przedstawień 
„Artystów“ i „Szweika”. -= 

NOWOŚCI. Wobec wielkiego powodzenia dyrekcja 
teatru przedłuża przedstawienia pięknej operetki „Szaleń- 
stwa Colette" do 4 września. Obsada dotychczasowa pp.: 
Gabrielli, Xenia Grey, Z. Regro, W. Rychter i in. 

„MORSKIE OKO“, Dziś | codziennie wielka rewia 
p. t. „Hip, hip, hurra“ z udziałem artystki operowej Wandy 
Wermińskiej I całego zespołu. | 

„NOWY ANANAS“ — codziennie tryskająca humorem 
rewia p. t.: „Ratlerek — Hitlerek", z udziałem całego ze- 
społu. Pocz. o godz. 7.45 i 9.45. 


porządkowej na terenie XIII-go komisariatu policji pañ- p 


stan „Agrilu” 


zakładów jest dobry oraz, czy urządzenia do. pasteuryza= 
cji mleka i sam sposób pasteuryzacji stoi na wysokości 
nowoczesnych wymagań. s ; 

Z majątku „Agriłu* na Bródnie otrzymano w między- 
czasie wiadomość, iż wśród personelu nie wykryto zara- 
żonych tyfusem brzusznym, a jednocześnie komisja stwier- 
dziła dodatnia wyniki pasteuryzacji mleka w zakładach przy 
ul. Żelaznej Nr 54. | 

Wobec tych okoliczności władze administracyjne ze- 
zwoliły na dowóz do Warszawy mleka z majątku „Agrilu“ 
na Bródnie po uprzedniem poddaniu go dokładnej pasteu- 
ryzacji w zakładach mleczarskich przy ul. Żelaznej. 

* 5 + 

Tyle komunikat. I to wszystko??? 

Zapytujemy Komisarjat Rządu m. st. Warszawy, Mae 
gistrat, Urząd Zdrowia i t. d. i t. d., czy stwierdzenie „do- 
datnich wyników pasteuryzacji* to wszystko, co było do 
zrobienia w tej niesłychanej sprawie? i 

Tytus do bródzieńskiego „Agrilu” przyszedł sam, tak 
jak przyszły sterty śmieci i gnoju, tak jak' krów nie czysz- 
czono należycie, rozpaczliwie brudne dojarki doiły w nie- 
chlujne szkopki etc. etc. Chyba dlatego nikt za to nie jest 
odpowiedzialny? ARES "p 


polskiej drużyny olimpijskiej 

W Warszawie powitają drużynę olimpijską w salach 
recepcyjnych Dworca Głównego przedstawiciele władz pań- 
stwowych i sportowych, poczem autokarami w towarzy* 
stwie orkiestry i korowodu aut, motocykli i rowerów druży- 
na przejedzie ulicami: Marszałkowską, Królewską, placem 
Marszałka Piłsudskiego, Ossolińskich, Krakowskiem Przed- 
mieściem, Nowym Światem na ul, Foksal 19 do lokalu 
Warsz. Tow. Wioślarskiego, gdzie odbędzie się wręczenie 
uczestnikom ekspedycji pamiątkowych żetonów od Pań- 
stwowego Urzędu W. F. i P W., Związku Polskich Zw. 
Sportowych i Polskiego Komitetu Olimpijskiego 


Następnego dnia odbędzie się bankiet na cześć naszej 
zwycięskiej drużyny olimpijskiej GN 


, 


Wypadek kpt. Orlińskiego 


Wczoraj — jak donosiliśmy — kpt. Orliński uległ ka-, W tym celu kpt. Orliński wzbit się na wysokość około 


1.500 m., poczem wyskoczył z samolotu na spadochronie. 

W kilka chwil potem kpt. Orliński spadł. na polach w 
pobliżu wsi Grabów koło Piaseczna. W czasie lądowania 
lotnik, nątrafiwszy na twardy grunt doznał zwichnięcia 
nogi. 

Aparat krążył jeszcze przez blisko 15 minut w powie” 
trzu, poczem spadł na wał wiślany w miejscowości Kępa 
Borska pod Jeziorną. | 

Kpt. Orliński przewieziony został natychmiast do szpi- 
tala im. Marszałka Piłsudskiego, gdzie przebywa na ku- 
racji. Stan jego zdrowia jest zadawalający, pomimo, że 
jest bardzo wyczerpany i zmęczony. 


Repertuar kinołeatrów 


Apollo (Marszałkowska 106) — „Pogromcy prze- 
stworzy*. 

Atlantic (Chmielna 33) — „Tommy boy*. 

Capitol — „Noce paryskie“ i „Rostrzygająca noc“, 


Casino (Nowy Świat) — „Halka“. . 

Colosseum — „ Cudotwórca". 

Hollywood — „„Oskarżona*. 

Majestic — „Kobieta Kameleon“. 

Palace (Chmielna 9) — „Emma*. 

Pan (Nowy Świat 40) — „Tragedia amerykańska“ I 
„KZT 

Filharmonja — „Kobieta bez przyszłości”. 


Wypadki 


— UDAREMNIONY WIEC I ARESZTOWANIE 6 KO- 
MUNISTÓW, 


Przy zbiegu ul. Miłej i Lubeckiego, grupa komunistów 
urządził» wiec nod golem niehem. Zswiadomiona policja 5 
komie, fmanifestanfów rozproszvła, aresztuiac 6 prowodyrów. 


— OFIARA WŁASNEJ NIEOSTROŻNOŚCI 


W dniu wczorałszym w godzinach wieczornych na stacji 
Pisstów pod Warszawą, wpadł pod nrzejeżdżający pociąg 
z Pruszkowa, chłopak 15-letni niewiadomego nazwiska, pono- 
sząc śmie'ć na miejscu. Świadkowie strasznego wypadku 
stwierdzają, że nieszczęśliwiec padł ofiarą własnej nieostroż- 
ności, przechodząc bowiem nrzez tory nie zwracał zupełnie 
uwagi na zbliżający się pocia”. 


— ZBÓJECKI NAPAD NA 2-CH BRACI. 


Nocy ub. we Włochach pod Warszawą kilku nieznanych 
sprawców nanadło na braci Kamińskich, 22-letniego Kazimie- 
rza i 24-letniego Apolinarego, elektrotechników. Pierwszy 
otrzymał 3 rany kłute klatki piersiowej i głowy, drugi 5 — 
takich ran. Rannych przewieziono koleją E. K. D. do Ware 
szawy, a nastęrnie na stacje Pogotowia. 


— SAMOCHÓD NA CHODNIKU. 


Przy zbiegu ul. Złotej i Sosnowej taksówka Nr. 384, pro- 
wadzona przez kierowcę Bronisława Ostrowskiego ciaonęła 
przymocowany sznurem samochód prywatny Nr. 23429, Na 
zakręcie przyczepiony samochód wiechał na chodnik i uszko» 
dził częściowo budkę telefoniczną. Przy samochodzie uszko 
dzona przednia oś. 
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„DZIEŃ POLSKE, 


2 września 1932 r. 


Nr. 242 


Akcja budowy domków rodzinnych 


Z konferencji prasowej przed otwarciem wystawy 
„Tani Dom Własny” 


Z inicjatywy Polskiego Tow. Reformy Mieszkaniowej 
nastąpi w połowie bież. miesiąca otwarcie wystawy „Ia 
m Dom Własny* na Polach Bielańskich. 

W związku z tem Komitet Wystawy udzielił w dniu 
wczorajszym przedstawicielom prasy stołecznej, na specjal- 
nej konferencji. prasowej w B. G, K. wyczerpujących in- 
formacyj, dotyczących wystawy, jej oelów i sposobu wy- 
konania. 

Sytuacja gospodarcza Państwa i osłabienie zdolności 
płatniczej ze strony szerokich warstw ludności, skłoniły 
czynniki miarodajne już w roku ubiegłym do uruchomienia 
pewnych funduszów na budownictwo drewniane, jako znacz” 
nie tańsze. W ten sposób rozpoczęta została w czerwcu 
ub. akcja budowy domów drewnianych w Warszawie, 
Łodzi oraz Zagłębiu Dąbrowskiem. W Warszawie wybu- 
' dowano 1.440 izb, zaś w Łodzi 192 izby. Ogółem na tę ak- 
cję przewidziano 4,5 milj. zł. 

W bieżącym roku rząd w dalszym ciągu udziela po- 
parcia budownictwu drewnianemu. Granicę kredytów pod- 
niesiono z 30 na 50 proc. — okres amortyzacyjny prze- 
dłużono zaś z lat 5-ciu do lat 25. 


O ile jednak w r. ub. akcja budowy donków drew- 
nianych miała za zadanie dostarczenie jednoizbowych mie- 
szkań warstwom gospodarczo najsłabszym, o tyle fundu- 
sze, jakie rząd w bieżącym roku uruchomił na budownic- 
two drewniane mają na celu zapoczątkowanie pomocy dla 
racjonalnego budownictwa domków drewnianych dla lud- 
ności mieszkającej na: przedmieściach, względnie w okoli- 
cy podmiejskiej większych miast. Akcja ta z punktu wie 
dzenia gospodarczego ma b. poważne znaczenie, zdyż wy” 
dobywa oszczędności niejednokrotnie głęboko schowane, 
leżące bezużytecznie, a mogące zaspokoić w pewnej mie- 
rze głód mieszkaniowy. 

Pragnąc naocznie pokazać sposób budowy, wygląd 
i ostateczne urządzenie domów drewnianych, oraz na kon- 
kretnym przykładzie pokazać poszczezólne typy domów 
i ich koszt, Polskie Tow. Reformy Mieszkaniowej zorga- 
nizowało w Warszawie za poparciem Rządu i przy współ- 
udziałe B. Q. K. wystawę pod nazwą „Tani dom własny”. 


Na skanalizowanych terenach wystawowych stanie 21 
domków drewnianych, zbudowanych przez kilkanaście 
przedsiębiorstw budowlanych. Skala wielkości i jakości bę- 
dzie znaczna, Od skromnego domku 1-pokojowego z ku- 
chenką, do luksusowego 4-pokojowego pałącyku z wszel- 
kiemi wygodamt (własne centralne ogrzewanie wodne!) 
Domki te wraz z terenem zostaną w czasłe wystawy sprze- 
dane i będzie to zaczątkiem nowego osiedla podwarszaw- 
skiego. Ceny samych domów bez terenu i instalacji wahać 
się będą w zramicach od 3.800 do 12.000 zł. Po dodaniu 
kosztów teremi i urządzeń domowych sumy te wzrosną od 
7.500 do 17.500 zł. 

Prócz gotowych domków wystawa zawierać będzie 
urządzenia wnętrz i gospodarstwa domowego. Dogodna 
i tania komunikacja autobusowa i kołejką Warszawa — 
Młociny — Łomianki oraz uzyskante poważnych zniżek 
"kolejowych, pozwala przypuszczać, że napływ zwiedzają- 
cych będzie duży. 


2.508 robotników kończy budowę 
kolei Śląsk — Gdynia 


Przy budowie linji kolejowej Śląsk — Gdynia zatrud- 
nionych jest obecnie 2.500 robotników Roboty prowadzone 
są pośpiesznie i trwać będą bez przerwy aż do zimy, Bu- 
dującemu tę kolej konsorcjum francusko-polskiemu zależy 
na tem, aby z dniem 1 stycznia 1933 roku mógł być podję- 
ty normalny ruch kolejowy na całej długości nowej linji. 

Z chwilą uruchomienia komunikacji na całej linji Her- 
by Nowe — Gdynia, eksploatacja ruchu kolejowego przej- 
dzie w ręce konsorcjum francusko-polskiego, które przygo- 
towuje już w Bydgoszczy pomieszczenie dla zarządu tej 
kolei. 

W myśl umowy koncesyjnej, komunikacja odbywać się 
będzie taborem polskim, dzierżawionym przez konsorcjum 
od min. Komunikacji. Narazie ruch pociągów odbywać się 
będzie po jednym torze. Prace nad budową drugiego, rów= 
noległego toru rozpocząć się mają z wiosną 1933 r. Prze- 
pusty i mosty są tak budowane, aby drugi tor mógł być 
ułożony bez większych trudności. 


r. 


WYPOŻYCZALNIA 


sztuk teatralnych 


dla Teatrów Amatorskich 


wynaimuje na prowincję sztuki teatralne, 


wyczerpane w księgarniach oraz rewje, 
skecze, operetki w rękopisach. 
Proszę załączać znaczek 30 gr. na odpowiedź 


WARSZAWA, NOWY ŚWIAT 26 
N Telefon 770-21  Morozowicz 


ŻYCIE GOSPODARCZE 


TYDZIEN ROLNICZY 


Czego uczy rzeczywistość 


Załamanie się cen na płody rolne, klęska rdzy na psze- 
nicy w wielu okolicach kraju, stawia pod znakiem zapy- 
tania całą projektowaną akcję sańacyjną warsztatów rol- 
nych, Przy tym poziomie cen niema bowiem mowy 0 
tem, by przeciętny ziemianin mógł opłacić terminowo bie- 
żące podatki, procenty I inne świadczenia w .dotychcza- 
sowej wysokości, nie mówiąc już o tem, by mógł spłacać, 
nawet zmniejszone zobowiązania, na mocy dobrowolnych 
układów. Nie ma dzisiaj już warsztatu, któryby, mając 
zadłużenia, mógł sprostać swym zobowiązaniom, czy to 
długoterminowym, czy też krótkoterminowym, Sytuacja 
jest więcej niż tragiczna, bo z jednej strony wydaje się, 
że zrobiono u nas dla rolnictwa bardzo dużo; stery prze- 
mysłowe I handlowe wyraźnie mówią o nadzwyczajnych 
przywilejach rolnika, a załamaniu się podstaw kredyto- 
wych, z druglej zaś strony, biorąc pod uwagę zasadnicze 
sprawy: wysokość oprocentowania kredytów długotermi- 
nowych, podatki i obecny spadek cen, widzimy, że stosu- 
jemy zaledwie. półśrodki, prowadzące tylko do dalszego 
załamania się. 

Co przyjdzie rolnictwu z ustaw i dekretów, gdy ży” 
cie mówi co innego; gdy życie wymaga zdecydowanych, 
dałekoldących posunięć, rozwiązujących zasadnicze, pod- 
stawowe, zagadnienia bytu rolnictwa. Uchwały ostatnie- 
go zjazdu przedstawicieli oddziałów Zw. Ziemian mówią 
już o tem.. Trzeba raz wreszcie powiedzieć sobie wyraź- 
nie, że do cen z przed lat 4 — 5 nie powrócimy, to zuna- 
czy, że wartość pieniądza wzrosła i że to jest uiczem 
nieusprawiedliwioną premią dla kapitału I że trzeba przy- 
stąpić do zmniejszenia wysokości zadłużeń, bo dzisiejsza 
nominalna wysokość ich jest nie do zapłacenia | zadłuże” 
nla te są tylko na papierze; że dotychczasowej stopy pro- 
centowej rolnictwo nie może płacić i nle będzie, I że spra- 
wy te muszą być załatwione nle w drodze długich I tmu- | 
dnych indywidualnych układów, ale w formie ustawy re- 
dukcyjnej, bo dotyczy to całego rolnictwa. 

Następnie, by rolnictwo mogło nawet owe zniniejszo- | | 
ne ciężary zadłużeń i podatków ponosić, trzeba ceny. na: 
płody rolne podnieść do pózłomu wiosennego, to znaczy | 
za q żyta około 25 zł. Na to już tylko jeden sposób: pode | 
wyższenie premji eksportowej do 15 zł. od q., gdyż przy, 
obecnej premji 6 zł, wyższej ceny, aniżeli 16 zł. mieć 
nie możemy, bowiem cena na glełdach zagranicznych wy- 
nosi za nasze żyto ca 14 zł. Jeżeli przyjmujemy wyso- | 
kość eksportu na ten rok mnlejwięcej równy zeszłorocz- | 
nemu, to znaczy ca 360 tys. ton, to na premie potrzeba 
byłoby około 55 milj, zł, Suma ta nle będzie przez skarb | 
państwa wyrzucona, bo przecież powróci ona w formie | 
regularnie opłacanych podatków, możności otrzymania po- 
datku dochodowego | t. d. Toż przy dzisiejszym poziomie 
cen trzeba zapomnieć o tem; będą to tylko fikcyjne Zalos | 
złości, nigdy nieściązalne, | | 

Możnaby te premie wypłacać nie solvia, a Soska | 
które byłyby przyjmowane przez urzędy skarbowe, mo- 
nopole, banki Państwowe i t. d., ale nawet | to, mojem i 
zdaniem jest Ao, bo sumę kilkudziesięciu ali | 


*Przywóż miesa do- Angli 


Paragraf 6 układu angielsko-australijskiego zawarte- 
go w Ottawie, poświęcony jest sprawie uregulowania ob- 
rotu mięsem między obu krajami. 


Według brzemienia tego paragrafu „Rząd J. K. Mo- 
ści* w Królestwie Zjednoczonem i Australji zgadza się 
na uregulowanie wwozu mrożonej baraniny i mięsa ja- 
gnięcego, oraz mrożonej i chłodzonej wołowiny do An- 
glji zgodnie z deklaracją rządu brytyjskiego, która to de- 
Kklaracja została załączona do umowy, jako „schedule H“ 


Tekst tej deklaracji jest następujący: 


1) Obecne ceny hurtowe mięsa mrożonego znajduią 
się na niskim poziomie, będącym wynikiem wielkiej de- 
presji, panuiącej w dziedzinie przemysłu hodowlanego 
zarówno Królestwa Zjednoczonego jak i dominjów. `“ Pa- 
nujący stan depresji, o ile będzie trwał nadal, może do- 
prowadzić do poważnego zachwiania się tej gałęzi wy- 
twórczości a w rezultacie może skrzywdzić spożywcę. 

2) Sytuacja jest tak poważna, iż głównem zadaniem 
chwili obecnej jest, w sposób jaki tylko okaże się mo- 
żliwy | wykonalny, podniesienie w Anglii cen hurtowych 
mięsa mrożonego do poziomu, któryby zapewnił rentow- 
ność hodowli. 


3) Ze względu na uzyskanie możliwie rychłej popra- 
wy istniejącego stanu rzeczy rząd Królestwa Zjednoczo- 
nego będzie w okresie trwania umowy, zawartej w Otta- 
wie, regulował przywóz mięsa wszelkiego gatunku do 
Król. Zjedn., wyznaczając nań cenę, która przy uwzglę- 
dnieniu różnorodnych gatunków mięsa, nie przekraczała- 
by ceny światowej (zgodnie z $ 5 umowy). 

'4) Podstawą polityki rządu angielskiego w stosunku 


nów złotych skarb państwa może jeszcze na ten cel po. 
święcić, chociażby zadłużając się w Banku Polskim przez. 
podwyższenie jeszcze kredytu © dalsze sto milionów. 

To naszej waluty nie załamie przeciwnie, zdobywając, 
przy eksporcie mocne waluty, poprawił; takie podwyższe-i 
nie cen zboża musi wpłynąć na ożywienie przemysłu | 
handlu bo rolnik będzie mógł już coś nabywać, nie bę.. 
dzłe się tak ograniczał; a wieś jest „głodna“; wieś od kil- ' 
ku lat kupuje bardzo mało ! potrzebuje wytworów prze» 
mysłowych. Ożywią się monopole, zwiększy się konsum- 
cja wódki i tytoniu, a to chyba nie jest obojętne dla 
skarbu. 

Ale trzeba tinas zdecydowanych I szybkich; nie 
czas na długle konferencje, narady f studja. To jeszcze 
nie wszystko, Warsztaty, dotknięte rdzą, muszą już być 
traktowane indywidualnie, a więc przedewszystkiem mu. 
$zą one być zwolnione od 2-ej raty podatku gruntowego, 
na rok przyszły przy wyznaczaniu podatku dochodowego 
musi to być wzięte pod uwagę; instytucje kr. długotermi» 
nowego muszą otrzymać od skarbu państwa wprost lub 
pośrednio pomoc, by mogły tym warsztatom udzielić znacze 
niejszych ulg. Pomoc skarbu państwa może się wyrazić 
przez zrzeczenie się wypłaty kuponów od posladanych 
papierów, 

Jeżeli te ulgi nie będą stosowane formalnie I prawnie, 
to znowu życie samo będzie je stosowało, tylko konsek» 
wencje nie załatwienia w porę będą bardzo drastyczne, 
bo wprowadzą moment przedewszystkiem niepewności, 
a następnie załamania się całego szeregu warsztatów, któ. 
rych ciężar prowadzenia spadnie na państwo, w tej, czy: 
innej formie. A chyba przedsiębiorstw delicytowych pań. 
stwo ma już dosyć. 

Musi być wreszcie zrobiony początek z kredytami w 
bankach państwowych, żniwnemi, siewnemi, klęskowemi 
lit. d. 

Zapowiedź Banku Polskiego, że na jesieni. rolnictwo 
ma spłacić 25% tych kredytów, wywołuję bardzo zasadni. 
cze wątpliwości, Upłynnić zobowiązań rolnictwa nię ma! 
sposobu; trzeba więc tylko zamrożenie to ulegallzować: 
w tej, czy innej formie, biorąc pod uwagę zwiększenie się 
' sily nabywczej pleniądza. Spłatę tych zadłużeń trzeba 
rozłożyć już na pokolenia przy minimalnej stopię procene 
towej; Innego wyjścią niema. Rolnik musi zacząć nor» 
'malnie gospodarować, musi przestać być gościem w do» 
mu, musi przestać spacerować po bankach, banczkach | 
kantorach. Musi on wiedzięć, ile płaci rocznię, ale tylko 
| tyle, ile warsztat może dać, po danlu możliwego utrzyma» 
nia i bez zjadania substancyj, gdyż na dłuższą metę tego 
rodzaju system gospodarczy jest absurdem. . 


„Rolnictwo nie chce darowizn, nie chce zapomóg, bü 
claż nawet w pewnych wypadkach za zniszczenia przez 
siłę wyższą odpowiadać winien cały kraj, ale chce i żąda, 
' by mogło produkować: w warunkach możliwio normalnych, 
"by od niego nie wymagało się niemożliwości. |. f 


i TADEUSZ SKARZYŃSKI  . 
- Wyliny. zi Ea 


w umowach ottawskich 


do przemysłu mięsnego jest. z jednej strony chęć zabez- 
pieczenia rozwoju wytwórczości krajowej, z drugiej zaś 
chęć udzielenia dominiom znaczniejszego udziału w przy- 
wozie do Król. Ziednoczonego. 

5) Celem współdziałania z Anglią pa drodzę do wydo- 
bycia się jej z obecnej ciężkiej sytuacji, rząd  Australji 
zgadza się ograniczyć swój wywóz  miożonej baraniny 
oraz mięsa jagnięcego do Król. Zjedn. w r. 1933 do wy- 
sokości równej całkowitemu importowi z Australją w ro- 
ku, kończącym się 30 czerwca 1932 r., przyczem Anglja 
zarządzi: 

a) Uregulowanie sprawy wwozu mięsa żagraniczne- 
go zgodnie z programem (wzmiankowanym poniżej jako 
„program uzgodniony") uzgodnionym przez rząd angiel- 
ski i australijski, i włączającym doń poza mrożoną bara= 
niną 4 mięsem jagnięcym mrożoną i chłodzoną wołowinę. 

b) Uregulowanie możliwie szybkie, natychmiast po 
otrzymaniu sprawozdania komisji, obradującej obecnie 
nád sprawą reorganizacji hodowli nierogacizny, sprawy 
ilościowych dostaw bekonów i szynek, przychodzących 
na rynek Król. Zjednoczonego. 

c) Nie przedsięweźmie żadnych ograniczeń w stosunku 
do przywozu wszelkiego mięsa z Australii przez okres 
wymieniony w uzgodnionym programie, wzmiankowanym 
w p. 5-ym niniejszej deklaracji, 

6) W ciągu 1933 r, w świętle zdobytego doświad- 
czenia, rząd J. K. Mości w Król. Zjednoczonem wraz z 
rządem J. K. Mości w Australji rozważy najlepsze meto- 
dy utrzymania nadal poprawionej sytuacji w dziedzinie cen, 
oraz bardziej prawidłowy system umieszczania towarów 
na rynku. 
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7) Gdyby w rezultacie wyżej wzmiankowanych roz- 
ważań nie udało się stworzyć zasad trwałej polityki, rząd 
J. K. Mości w Zjednoczonem Królestwie po wygaśnięciu 


stan rolnictwa w Zjedn. Królestwie. 
8) O ile po zbadaniu rząd Królestwa Zjednoczonego 


okresu wymienionego w programie uzgodnionym, | dojdzie do wniosku, że na skutek ograniczeń w stosunku 
(wzmiankowanym w p. 5 a tej deklaracji) przedsięweź-| do przywozu zagranicznego, zapasy mięsa jakiegoś ga- 
mie: tunku są niedostateczne w stosunku do zapotrzebowania 


a) Zorganizowanie i uregulowanie na przyszłość, je- 
śli to nie zostanie inaczej uzgodnione między obu rząda- 
mi, sprawy importu mięsa zagranicznego na zasadach, 
będących w mocy w końcu okresu wymienionego w pro- 
gramie uzgodnionym, | 

b) Zastosowanie zasad polityki omówionej w p. 4 sy dany w jego. treści do wiadomości publicznej. 
mowy niniejszej w razie stwierdzenia, że przywóz mięsa 


spożywców w Król. Zjednoczonem, może on usurąć ta- 
kie ograniczenie na tak długo, aż zapas okaże się znów 
dostateczny. 


Zaznaczyć należy, że t. zw. „program uzgodniony“, 


Położenie rolnictwa w Polsce 


Instytut Badania Konjunktur Gospodarczych i Cen da-ltego stanu rzeczy, można się liczyć z utrzymaniem cen 


je następującą ocenę obecnej sytuacji rolnictwa. |na poziomie niewiele niższym od parytetu eksportowego 
Rezultaty żniw zapowiadają się bardzo dobrze dla (cena światowa plus premia). 
żyta i owsa, gorzej dla jęczmienia, średnio dobrze dla 


pszenicę, jest jedynie lokalne i nie wydaje się, by mogla | spadek cen zbóż, trudności finansowe, z któremi musi 


ona mieć większy wpływ na kształtowanie się poziomu | walczyć rolnictwo, wpływają hamująco na normalny roz- 
cen pszenicy w kraju. Wobec spodziewanego dużego u-| wój tendencyj zwyżkowych na rynku hodowlanym. Do- 
rodzaju żyta, tak w Polsce, jak i w innych głównych kra- | tyczy to zarówno żywca, jak i cen masła i jaj. W każ- 
jach produkujących, rozpiętość cen między żytem a psze-| dym razie ceny głównych artykułów hodowlanych w sto- 
nicą będzie zapewne w przyszłym roku gospodarczym | sunku do cen zbóż w przyszłym roku gospodarczym bę- 
utrzymywać. się na wyższym poziomie, niż to miało miej- | dą się kształtować pomyślniej dla artykułów hodowla- 


sce w roku bieżącym. W czasie żniw niepomyślne wa- | nych, niż miało to miejsce w bieżącym roku gospodar- 
runki atmosferyczne wyrządziły znaczne szkody w roZ- | czym, 
maitych stronach kraju. „Naogół jednak pierwsze wiado- | Drugi kwartał, jakoteż miesiąc lipiec stanowiły w 
mości o omłotach każą się spodziewać zbiorów wyższych | zsinej sytuacji finansowej wsi okres przejściowy. Sze- 
od zeszłorocznych w zakresie żyta i owsa, mniei więcej | reg zarządzeń przyczynił się do odroczenia `: terminów 
jednakowo jęczmienia i niższych — pszenicy. Dane te MA- | płatności zobowiązań rolniczych do okresu pożniwnego. 
ją maturalnie jedynie charakter orjentacyjny i mogą Stosunkowo wysoka cena zbóż (do czerwca) i zwyżka 
ulec znacznym modyfikacjom. Wobec niskiego poziomu sen artykułów hodowlanych w ciągu maja wpłynęła na 
cen światowych i przypuszczalnych dość znacznych nad- | żwiększenie dopływu gotówki na wieś. Znalazło to wy- 
wyżek eksportowych, nie należy się spodziewać zwyżki! aż w pewnem odprężeniu sytuacji na rynku krótkotermi- 
cen przed miesiącami WON Tendencja ZWYŻKOWA | nowych zobowiązań (odsetek  protestowanych weksli w 
może być wywołana jedynie przez zakupy interwencyj- | 5kregach rolniczych utrzymywał się na stosunkowo dość 
i niskim poziomie). Dane orientacyjne co do rozmiarów 


ne. Jest jednak mało prawdopodobne, by mogła ona się 
konsumcji wsi wydają się wskazywać na pewien wzrost 


utrzymać w ciągu miesięcy jesiennych. Raczej rależy 
oczekiwać dalszego spadku cen. Dotychczas rolnicy, w zakresie artykułów nabywanych tak przez większych, 


R” "ig:*zych ilości zboża na rynek. W razie trwania 


ze światowych rynków zbożowych 


Australja sprzedaje narazie mało. Zaokrętowanie pszenicy 
w Rosji już się rozpoczęło, transporty są jednak bardzo 
małe j nie stoją w żadnym stosunku do lat poprzednich. 
Wskutek małej podaży, ceny pszenicy tej są również wyż- 
sze od kanadyjskiej. Wszystko to działa wybitnie na 
wzmocnienie nastrojów na giełdzie w Winnipeg. 

Równocześnie spotęgowała się haussa na giełdach ame- 
rykańskich w związku z mocną tendencją na giełdach ba- 
wełnianych i nowojorskim rynku papierów giełdowych. Ko- 
niec tygodnia przyniósł spadek cen na giełdzie w Chicago, 
do czego przyczyniły się w pewnej mierze wiadomości o 
zwiezieniu tegorocznych zbiorów w Rosji, na ostatniem ze- 
braniu nastąpiła jednak znowu zwyżka notowań. Strajk 
farmerów, który rozpoczął się przed kilkoma dniami w Jo- 
va, objął już stany Nebraska, Minesota i Wisconsin. 

Na giełdach europejskich przeważał w tygodniu ubie- 
głym nastrój mocny. Giełda berlińska wykazywała dość 
znaczną zwyżkę zbóż chlebowych, wywołaną małą podażą. 
W Holandji wzmocniły się ceny żyta, co stoi w związku 
ze zmniejszoną podażą żyta amerykańskiego i niemiecko- 
polskiego. Liverpool wykazywał również zwyżkę cen psze- 
nicy. Inne ziełdy miały naogół także tendencję mocniej- 
szą. 

Na giełdach krajowych nastąpił silny wzrost cen psze- 
nicy, a specjalnie na giełdzie poznańskiej także lekkie 
wzmocnienie cen żyta. Notowania innych zbóż, większych 
zmian nie wykazywały. N. 


Konferencja w Ottawie zakończyła się. Cło na pszeni- 
cè przy przywozie do Anglji.w wysokości tylko ca 40 cen- 
tów od 100 kg sprawia pewną ulgę w powodzi wysokich 
ceł przywozowych, stosowanych przez państwa kontynen- 
tu europejskiego. Pomimo to wprowadzona stawka oeina 
jest dość wysoka, ażeby zabezpieczyć Kanadzie, która jest 
na podstawie układu ottawskiego od cła zwolniona, stanowi- 
sko uprzywilejowańe na rynku angielskim, zwłaszcza, że 
pszenica kanadyjska jest w tym roku najtańsza na świecie. 
W układzie zasługują na uwagę dwie klauzule, mianowicie 
pierwsza na podstawie której przywóz bezcłowy pszenicy 
dominialnej unieważnia się z chwilą, gdy Dominija nie bę- 
dą mogły pokryć zapotrzebowania Anglji po oenach rynku 
światowego, a druga, że Anglja zobowiązała się wprowa- 
dzić zakazy przywozu w razie, gdyby zarządzenia odwe- 
towe innych państw uczyniły uprzywilejowanie Dominjów 
iluzją. Ta druga klauzula, która zwraca się, rzecz oczywi- 
sta, głównie przeciw Rosji, może dotknąć jednak także i 
inne kraje eksportujące. 

Wyniki konferencji w Ottawie wywołały silną haussę 
na rynkach kanadyjskich. Notowania na giełdzie w Winni- 
peg wskutek silnego popytu ze strony spekulantów i wiel- 
kich kupców zbożowych, skakały z godziny na godzinę. 

Pszenicy argentyńskiej, pomimo teoretycznej nadwyż- 
ki eksportowej w wysokości ca 800.000 ton narazie mało 
widać na rynkach światowych w każdym razie oferowana 
ona jest po cenach wyższych od kanadyjskiej. Również 


W sprawie wyłączeń z Art. Ustawy o wykonaniu 
reformy rolne! | 


ZASADNICZE ROZSTRZYGNIĘCIE N. T. A. 


Przed blisko 10 laty hr: Karol L. zwrócił się do Okr.|go Urzędu Ziem. w drodze nadzoru służbowego. 
Urzędu Ziemskiego w Przemyślu z podaniem o zezwolenie Wskutek skarg, wniesionych do N. T. A. przez zain- 
na przeniesienie prawa własności swoich dóbr, położonych | teresowanych, Trybunał uchylił jeszcze w r. 1926 zaskar- 
w pow. Żydaczowskim, Jędrzejewskim i Czortkowskim na | żone orzeczenie ministerjalne jako niezgodne z ustawą, 
swoje dzieci, t. j. na syna i dwie córki na podstawie za- | wychodząc z założenia, iż zniesienie z urzędu w drodze 
łączonych projektów kontraktów kupna. Nadto hr. L. zło- | nadzoru prawomocnego orzeczenia, stwarzającego dla 
żył deklarację, podpisaną przez siebie į dzieci, zalegalizo- | stron pewne prawa, jest niedopuszczalne, choćby orzecze- 
waną notarjalnie, w której wyrazili zgodę, aby równocześnie | nie to oparte było na mylnej wykładni przepisów obo- 
z zaintabulowaniem nabywców zanotowane zostało w księ- | wiązujących.  - : 
gach hipotecznych, iż wszytkie majętności, znajdujące się W. konsekwencji powyższego rozstrzygnięcia właści- 
w obliczu reformy rolnej, mają być tak uważane, jak gdy-|ciele majątków zwrócili się do O. U. Z. w Krakowie i 
by przeniesienie własności nie nastąpiło. O. U. Z. w Prze- | Kielcach, jako właściwych ze względu na położenie po- 
myślu, wyznaczony zarządzeniem Ministra Reform Rolnych | szczególnych kompleksów ziemskich, z wnioskami o wy- 
do rozpoznania tej sprawy, udzielił zezwolenie na powyż-|łączenie w myśl art. 4 ustawy z 28.XII 1925 o wykona- 
sze przeniesienie własności, skutkiem czego odnośne sądy |niu reformy rolnej kilkuset ha. użytków rolnych od obo- 
uwidoczniły w księgach hipotecznych przeniesienie prawa | wiązku parcelacyjnego. Powyższe Urzędy Ziemskie za- 
własności w myśl powyższych kontraktów. Minister Re- | twierdziły odnośne wnioski — Minister Reform Rolnych 
form Rolnych atoli zniósł powyższą decyzję Przemyskie- | atoli: dwoma oddzielnymi orzeczeniami z 24.1 1930 uchy- 


„DZIEŃ POLSKI, 2 września 1932 r. 


do Zjednoczonego Królestwa wywiera wpływ ujemny na 


o którem wspomina p. 5 deklaracji, nie został jeszcze po- 


W zakresie trzody chlewnej ceny utrzymują się na 
pszenicy. Znaczenie klęski rdzy, która dotknęła ostatnio | niskim poziomie. Ciężka sytuacja gospodarcza kraju, 


7 


lit w drodze nadzoru owe orzeczenia, opierając się na 
art. 17 ustawy reformy rolnej. 

Ostatnie orzeczenia Ministra Reform Rolnych zostały 
przez poszkodowanych hr. L. zaskarżone do N. T. A., któ- 
ry w niedawno ogłoszonym wyroku w tej sprawie wyda- 
nym przedewszystkiem ustalił, że prawomocna decyzja 
władzy administracyjnej zyskuje moc prawną w stosunku 
do władzy, która ją wydała, a uchylenie takiej decyzji 
dopuszczalne byłoby tylko w wypadku wydania orzecze- 
nia przez władzę do tego nie powołaną, lub na podsta- 
wie ustaw już nieobowiązujących. W danym wypadku 
pozwana władza uchyliła prawomocne orzeczenia Okr. U. 
Z. w trybie nadzoru, powołując się na art. 17 ustawy o 
wykonaniu reformy rolnej oraz art. 101 rozporządzenia 


Prezydenta Rzplitej z 22.III 1928 o postępowaniu admini- 


stracyjnem. Ten ostatni przepis atoli wyraźnie głosi, że 
decyzja podlegająca uchyleniu w drodze nadzoru, winna 
zawierać wadę, która z mocy wyraźnego przepisu prawa 
powoduje nieważność wydanej decyzji. Jak wynika z tre- 
ści zaskarżonych orzeczeń Okr. Urz. Ziemskich, minister- 
jum dopatrzyło się w nich uchybienia przepisom art. 17 
ustawy o wykonaniu reformy rolnej. Przepisy te jednak 
stanowią przedewszystkiem, że czynności Urzędów Ziem- 
skich, związane z przyznaniem właścicielowi wyłączeń, 
przewidzianych w art. 4 i 5 ustawy o wykonaniu refor- 
my rolnej, oparte być mają na dobrej wierze w prawdzi- 
wość į ścisłość danych, przez właściciela deklarowanych, 
tak co do ilości i rozległości objektów, jak i co do przy- 
należności majątków do kategoryj, przewidzianych w po- 
wyższych artykułach ustawy. Niema zaś wyraźnego 
przepisu ani w art. 17, ani w innym art. ustawy, że uchy- 
bienie części drugiej art. 17 tej ustawy, powoduje nie- 
ważność tej decyzji į że taka decyzja z mocy art. 101 
rozporządzenia o postępowaniu administracyjnem mogłaby 
być w drodze nadzoru uchylona. O ile więc zaskarżone 
orzeczenia nawet oparte zostały na danych, niezgodnych 
z istotnym stanem rzeczy, to jednak okoliczność ta nie 
może powodować uchylenia tych orzeczeń w drodze nad- 
zoru z mocy art. 101 rozporządzenia o postępowaniu ad- 
ministracyjnem, gdyż uchybienie przepisom art. 17 ustawy 
o wykonaniu reformy rolnej nie jest zagrożone wyraźną 
klauzulą nieważności tego rodzaju orzeczeń. 

Z tych przyczyn N. T. A. uchylił zaskarżone orzecze- 
nie jako niezgodne z ustawą į przy tej sposobności usta- 
lit do L. Rej. 3823/30 następującą zasadę prawną: 

„Nieważność o której mowa w art. 101 ustęp, 1 lit. 
e) rozporządzenia Prezydenta R. P. z dnia 22 marca 1923 
r. poz. 341 Dz. Ust. musi być wyraźnie zastrzeżona w 
danym przepisie prawa przez: zamieszczenie klauzuli 0. 
nieważności”, Dr. L. G. 


IRFRRMACJE 


— NORMY KWALIFIKACYJNE DLA JĘCZMIENIA 
BROWARNEGO 

Związek wytwórców jęczmienia browarnego Zakoń- 
czył już pracę nad ustaleniem metód kwalifikacji ziarna, 
mającego na celu osiągnięcie jednolitego systemu w o- 
czyszczaniu ziarna dla doprowadzenia jego jakości do wy- 
magań rynków odbiorczych. Według tych norm jęczmień 
browarny przeznaczony na wywóz powinien posiadać bar- 
wę jasno-słomkową i jednolitą. Zawartość zanieczyszczeń 
i obcych ziarn nie może przekraczać 1%. Zawartość po- 
łówek i ziarn uszkodzonych dopuszczana jest w ilości 2%. 
Waga hektolitrowa — minimum 68 klg. (115/116 f. hl.). Po- 
Żądane jest jednakże waga wyższa, gdyż dobry jęczmień 
browarny powinien ważyć conajmniej 69 — 70 klg., czyli 
117 do 119 f. hl, W roku bieżącym — zdaniem związku 
wytwórców — z powodu suchego zbioru waga jęczmienia 
browarnego powinna wynosić nawet do 118 f. hl. wzwyż. 


— CHMIEL POLSKI DO FRANCJI 

W czasie ostatnich pertraktacyj między przedstawi- 
cielami rządu polskiego i francuskiego, Francja przyznała 
Polsce kontyngent przywozowy chmielu "w wysokości 
1500 q., pod warunkiem, że polskie przepisy kwalifikacyj- 
ne będą odpowiadały wymaganiom odbiorców francuskich. 
W związku z tem prowadzone są obecnie rozmowy eryn- 
ników państwowych z zainteresowanemi sferami celem 
opracowania odpowiednich przepisów. Wydanie tych 
przepisów przewiduje się w najbliższym czasie. 

— PRÓBNA PARTJA ZIEMNIAKÓW DÓ AFRYKI 

Niepomyślne horoskopy na eksport ziemniaków w 
kampanii jesiennej zmuszają polskie sfery eksportowe do 
szukania rynków zbytu poza Europą. Ostatnio zaintereso- 
wano się poważnie rynkiem Algieru i Marokka. W tych 
dniach nadeszły wiadomości, że zostały już zawarte tran- 
zakcje z jedną z firm marokańskich. Na początku tego- 
rocznego sezonu ma być wysłana próbna partja ziemnia- 
ków w ilości kilkunastu wagonów. 


` — SKONTYNGENTOWANIE IMPORTU 
ROLNYCH W RZESZY 5 
Gabinet- Rzeszy rozpocznie w: najbliższych dniach na- 
rady w sprawie skontyngentowania importu produktów 
rolniczych do Niemiec, o ile na to pozwolą obowiązujące 
traktaty handlowe. Substratem dla tych narad gabineto- 
wych mają być daleko idące dezyderaty rolnictwa niemiec-. 
kiego, które domaga się nietylko skontyngentowania im-: 
portu, lecz również szeregu dalszych nodwvżek celnych 
na produkty rolnicze. R 2% 


PRODUKTÓW 
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„DZIEŃ POLSKU, 2 września 1932 r. 


Nr. 242 
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_ Wyścigi konne 
WYNIKI Z 9-go DNIA SEZONU JESIENNEGO 
(i.IX) 


m 
Radio . 
ROSYJSKI CHÓR METROPOLITALNY 
Sława rosyjskich chórów cerkiewnych jest tradycyi- 


nie ustalona, ale specjalna kultura tego śpiewu utrzymu- 


Program dnia urozmaicony; wzbudzający duże zainte- | ję się dziś tylko na emigracji rosyjskiej, a wykładnikiem 
resowanie sportowe, przebieg wszystkich gonitw normałny, |jej — bardzo znamiennej klasy. — jest warszawski Chór 


a wyniki miarodajne. Udział rywalizujących między sobą 
w gonitwach koni liczniejszy, niż dni poprzednich. Pogo- 
da, tor doskonały. 


Silnie na finiszu wysyłany 2-letni Gandhi po Bafur ł 
Elwira, hod. A. hr. Potockiego z Łańcuta, własność K. hr. 
Zamoyskiego, przebywając dystans 1.100 m. w 1 m. 8 s. 
pobił o pół dł, Amaranta, za którym blizki Grand. Tot. 
18 zł. 


` Przeprowadziwszy wyścig z miejsca do miejsca 3-letm 
wychowanek stad Państw., og. Kazbek st. „Alba“ łatwo 
pobił Gerezę, za którą trzecia zagraniczna węzierska Ama- 
rantina, zdobywając nagrodę IV-ej kat. (1.600 zł.) i przeby- 
wając dystans 1.800 m. w 1 m. 58 sek. 


W pozagrupowej nagrodzie (4.000 zł.) dla trzyletnich 
i starszych na dystansie 2.100 m. u startu trzy komie. Prze- 
prowadziwszy wyścig z miejsca do miejsca i przy tem w 
dobrym czasie (2 m. 14 s.), zonitwę b. łatwo wygrał 3-letni 
Tarvisio st, „Bobownia* po Tapin | Tresorićre, bijąc 4-let- 
niego Hermesa o 2 dł, trzeci 6-letni Fagas. Tot. 18 zł. 


Dość liczne pole, bo składające się z 9-ciu przedstawi- 
cieli najmłodszej 2-letniej generacji, zebrała gonitwa o na- 
zrodę 3-ej kat, (1.800 zł.) rozgrywana na dystansie 850 m. 
Po bardzo przewlekłym starcie, wskutek niestornego zacho- 
wania się og. Eidolona, stawka rusza w dystans z Do-re-mi 
na .czele, za nią Gigolo i resztę stawki dość dobrze zgru* 
powana. Do-re-mi po Sehlingiel i Remiza st. Bartoszówka, 
obroniwszy się w połowie dystansu od silnie atakującego 
ją Gigola, doprowadza wyścig do celownika, bijąc rywala 
02% dł. trzecie miejsce finiszem zajęła faworytka Junona 
II. dalej Eidelon, Levana, Principessa, Persanta, Rakieta i 
ostatnia Amanda. Rekord zonitwy 55 s. Tot. 178, fr. 31, 
19i 13 zł. 


Gonitwę o nagr. 3-ej kat. (1.800 zł.) dla 3-letnich i st. 
w walce stoczońej na finiszu zwyciężyła 3-letnia Jurna, wła- 
sność i hodowli K. hr. Zamoyskiego, bijąc finiszującą ró- 
wieśniczkę Damsel o łeb, trzeci o 4 dł. Louis d'Or w pobi- 
tem polu. 3 konie. Rekord gonitwy 2 m. 15 s, Tot. 46, fr. 
15 i 13 zł. 


Dobrze wyposażoną sprzedążną nagrodę (6.000 zł.) w 
gonitwie na dystansie 2.100 m. w 2 m. 14% s. bijąc na fi- 
riszu prowadzącego gonitwę 6-let. Jaszczura, wygrał 5-let_ 
mi Gran-Chuckle p. L. Bieńkowskiego, trzecia Litka, dalej 
Irravadi, Zagadka, Koncert, Piorun Quick (która straciła 
dużo terenu zaraz na starcie) Fanfara i Din-Szato ostatni. 
Tot. 87, fr. 30, 19 i 25 zł. 


Zwycięsca oceniony na 1.500 zł. na przetargu został 
sprzedany za 2.850 zł, 


Ostatnią gonitwę dnia finiszem z dalekłego ostatniego 
miejsca w wyścigu wygrała 4-letnia Jaga st. „Lubicz“, bi- 
jąc swych rówieśników Jontka, Erosa, Maratona t Illumt- 
natę, zdobywając nagrodę 2-ej kategorii (2.100 zł.) i prze- 
bywając dystans 1.800 m. w 1 m. 54 s, Tot. 25 zł; fr, 161 
35 złotych, 

Ponieważ og. Kazbek w gonitwie Nr 2 niósł nieprawi- 
dłową wagę, został zdyskwalifikowany, a l-szą nagrodę 
otrzymała klacz Gereza, a 2-gą Amarantina. Ten sam wy- 
padek zaszedł w gonitwie o pozagrupową nagrodę, zdzie 
og. Tarvisio też został zdyskwalifikowany, a pierwszą na- 
grodę przyznano og. Hermesowi, a drugą Pagasowi. 


J. M, G. 


NASI FAWORYCI NA DZIEŃ 3 WRZEŚNIA R. B. 

1. Grigolłatis, 

2. Karamboł, 

Dygnitarz, Promyczek. 

Marat-On, Kapitol. 

Jawa II, Kruszyna, Lincoln. dg 
6. Festina, Curja, Antena. 

 Fataliste B. W. Irydion. 


Nekrolos'a 


|B-ka 8 proc. L. Z. B-ku Roln. 94. 8 proc. L. Z. 


Metropolitalny, prowadzony przez Dymitra Orłowa. 

Dnia 5 b. m., o godz. 21.05 zespół ten wykona pieśni 
religijne z różnych epok. Dawna muzyka cerkiewna była 
jednogłosowa, Dopiero pod wpływem Polski dostała się 
do muzyki cerkiewnej wielogłosowość, uwzględniająca je- 
dnak melodyjną odrębność śpiewów liturgicznych. Opta- 
cowania tych śpiewów dokonali częściowo włvsi, jak np. 
G. Sarti (1729 — 1802), Wielkie znaczenie dla kościelnej 
muzyki rosyjskiej miał ukrainiec Dymitr S. Bortn.ański 
(1751 — 1825), książe Aleksiej Lwów (1793 — 1870), na- 
stępnie uczeń Czajkowskiego i Taniejewa Aleks, Kastal- 
ski (1856 — 1926), Paweł Czesnokow (urodzony 1377) i 
Aleks. Greczaninow (1864), uczeń Rimskija „ Korsakowa. 


ODCZYTY I FELJETONY 

Dnia 5 b. m., o g. 18.00 rozgłośnie polskie transmito- 
wać będą ze Lwowa odczyt prof. dr. Tadeusza Malar- 
skiego o „Marjanie Smoluchowskim — największym fi- 
zyku polskim“ w pietnastą rocznicę jego zgonu. 

O godz. 20.50 p. Gustaw Olechowski wygłosi felieton 
p. t. „Praca w Ameryce“. W felietonie tym znany pisarz 
admaluje warunki pracy w Stanach Zjednoczonych Ame- 
ryki Północnej, tym jedynym kraju na świecie, gdzie 
praca daje najwyższe zadowolenie i dochody, albo nai- 
straszliwszą nędzę. 


NOWE DOŚWIADCZENIA MARCONIEGO 

Marconi, eksperymentujący niezmordowanie w zakre- 
sie działania fal ultra-krótkich z pokładu swego yachtu 
„Elettra*, u wybrzeży toskańskich, zaprosił niedawno na 
yacht króla Wiktora Emanuela, któremu zademonstrował 
dotychczasowe wyniki badań, 

Król włoski miał sposobność odbycia rozmowy telefo- 
nicznej między yachtem, a stacją Coltano, na fali b, krót- 
kiej, bo wahającej się między 30 — 50 centymetrami. Roz- 
mowa wypadła nadspodziewanie wyraźnie, 

Przypomnieć należy, że Marconi, już na początku swej 
karjery radjowej zajmował się działaniem fal bardzo 
krótkich. Zarzucił jednak badania w tej dziedzinie na 
rzecz fal długich, które — jak wiadomo — są stosowane 
dziś powszechnie w dziedzinie komunikacji radjotelegraficz- 
nej i radjofonicznej. Znakomity wynalazca i wykonawca 
wrócił dziś jednak do tej niezmiernie ciekawej dziedziny 
badań, w przekonaniu, że fale krótkie mają olbrzymią 
przyszłość. 


PONIEDZIAŁEK 
5 września 

12.45 — Płyty. 13.35 — Płyty. 15.10 — Płyty. 15.40 
— Płyty. 16.40 — Pogadanka francuska. 17.00 — Fan- 
tazje operowe w wyk, ork. P. R. pod dyr. J. Ozimińskie- 
go. 18.00 — „Marian Smoluchowski — największy fizyk 
polski* — prof. Malarski. 18.20 Muzyka taneczna. 
19.35 — Pras. Dz. Radjowy. 19.45 — Skrzynka Rolnicza. 
20.00 — Tańce ludowe w wyk. ork. Stromberga į Kaczyń- 
skiego. 20.50 — Feli. p, t- „Praca w Ameryce* — p. 
Olechowski. 21.05 — Rosyjskie Pieśni religijne w wyko- 
nanu chóru metropolitalnego pod dyrekcją Dymitra Or- 
łowa. 21.50 — Dodatek do Pras. Dz. Radiowego. 22.00 
— Muzyka taneczną. 22.40 — Sport. 22.50 — Muzyka 
taneczna, 


GIEŁDA WARSZAWSKA 
NOTOWANIA URZĘDOWE z dn. 2.9 
WALUTY GR 
Holandja 359.05; Szwajcarja 172.95, Londyn 
30.97 — 30.96, Nowy Jork 8.92, Paryż 34.98 — 
34.97, Praga 26.38, Włochy 45.74. 


W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 
złotego 4.65 zł. 


PAPIERY PROCENTOWE 


3 proc. Poż. Prem. Bud. 38,25. 4 proc. Poż. 
Inw. 98 — 97,75. 4 proc. Poż. Dol. 48,25 — 48— 


B-ku G. K. 94. 7 proc. L. Z. B-ku Roln. 83,25. 
T proc. L. Z.-B-ku G. K. 83,25. 8 proc. Obl. B-ku 
G. K. Bud. 93. 6 proc. Poż, Dol. 55,75 — 56. 


|7 proc. Poż. Stab. 55 — 56.50 — 55,25. 5 proc. 
L. Z. m. Warszawy zł. 48,25. 4 i pół proc. L. Z. 
m. W-wy zł. 45,50. 4 i pół proc. L. Z. zł. 39. 
4 proc. L. Z. Ziemskie zł. 29,50, 8 proc. Miejskie 
zł. 59,75 — 60.50 — 60,38 — 61. 8 proc. L. Z. 
m. Częstochowy 55. 10 proc. L. Z. m. Siedlec 
54. 10 proc. L. Z. m. Lublina 58. 


Stefan Hlgersberger, ziemianin lat 70 Pogrzeb odbę- 
dzłe się dn. 3 b, m. w Białotarsku, ziemi gostynińskiej. 
| Tytus Salomonowicz, prowizor farmacji, lat 73. Po- 
grzeb odbędzie się dn. 3 b. m. na Powązkach. 

Helena z Wajlcenblutów Kraushkar, lat 57. Pogrzeb | 
Odbył się dziś na cmentarzu ewangelicko-augsburskim. 


AKCJE 

Bank Polski 90 — 91 — 90,50. Sole potaso- 
we 75. Puls 51. Tow. Fabr. Cukru 23.50. Warsz. 
Tow. Kop. Węgla 17. Nobel 4,75. Lilpop 15. 
Modrzejów 4. Starachowice 10,50 — 10 — 10,25. 
Haberbusch i Schiele 48,50 — 49,50. 


Rynki zbożowe i towarowe 


ZIFMIOPŁODY 


WARSZAWA, 1.9. Na zebraniu giełdy zbożo- 
wo-towarowej w Warszawie obrót ogólny wynosił 
1382 t., w tem żyta 195 t. Notowano za 100 kg. pa- 
rytet wagon Warszawa w handlu hurtowym, w ta- 
dunkach wagonowych: żyto 16.75—17.09, pszenica 
jednolita.29.00 — 29.50, pszenica zbierana 28.50— 


29.00, owies zbierany 15.00 — 15.50, owies 
iednal. 16.50—17.00, jęczmień na kasze 16.50— 
17.00, ięczmień browarowy 17.5)—18.50, groch 


polny jadalny 27.00 — 30.00, groch Victoria 27— 
30.00, rzepak zimowy 38.00—39.50, koniczyna 
czerwona surowa heż grubej kanianki ————, 
koniczyna czerwona bez kanianki o czystości do 
97% , koniczyna biała surowa 120—160, 
koniczyna biała bez kanianki o czystości do 
97% 160—200, mąka pszenna luksusowa 48.—53 
4/0 43—48, żytnia pytlowa 31.00—33.00. sitkowa 
24-26.0, razowa 23-25.0, otręby pszenne szale 11.50—, 
12.00, średnie 11,50—12.00, żytnie 8.50—9.00, ku-- 
chy Iniane 19.00-20.00, rzep. 15.00-15.50), słoneczni:, 
kowe 40—44% 16.50-17.00, peluszka „————, SEra-| 
dela podwójnie czyszczona ———, łubin niebieski 
łubin żółty , wyka RB TEREE de) 
siemię Iniane bazis 90% 31.0—33. Usposohienie spo- 
kojne, 

POZNAN, 1.9. Żyto 15.50 — 15.30, pszenic* 25.00— 
26.00, jęczmień 64—66 kg. 16.25—16.75, 63 kg. 16.75—17.75, 
browarny 19.00—20.00, owies 12.50—13.00, owies nadający 
stę do siewu ———--—, mąka żytnia 65% 25.50—26.50, 
pszenna 65% 40,00—42.00, otrebv żytnie 900—925, nszenne 
9.00—10,00, nszenne grube 10.00— 11,00, rzepak 31.0—320, 
rzepik zimowy 31—33, gorczyca , wyka letnia — —, 
peluszka == ——, groch Victoria 22—24, Folgera 28—39, 
łubin niebieski — —, —, żółty ———, mak niebieski 67—72, 
Ogólne usposobienie spokojne. 

LUBLIN, 19. Żyto dw. 16.00——,—, zh'órkowe 15.5)— 
—, pszenica dw. 28.50--29,00, zbiórkowa 26.50—27,00, jecz- 
mień brow., 18.50—19,-—, jęczmień na kasze 15.50—16.00, 
owies jednolity 15.50—16.00, zbierany 14.00—14,00, mąka żv- 
tnia typowa 27.—?28, razowa 20—21, pszenna 40% 46.00—49.,07, 
pszenna 65% 43.00—45.00, otręby żytnie 7.09-8.00, n<zenne 
grube 10.—11,00, miałkie 10— —, rzepak zimowy 39.00—40.07, 
koniczyna czerw. gwarant. 96% czystości 125—135, hiała 189 
—225, przelot 115—120, słód gwarantowany 48, siano niepra- 
sowane 10——, Podaż zboża mała. Tendencja utrzymana. , 


0 
4 , 


Biuletyn meteerologiczny 


Dziś w Warszawie o godz. 10 ciśnienie 764.5, temp. 
19.8, wilgotność w %% 71, stan nieba dość pogodnie, 

Przewidywany przebieg pogody w dniu 3.1X.32 r.: 
najpierw pochmurno i deszcze, potem ku wieczorowi po- 
goda zmienna. Temperatura około 20 stopni. Umiarko=, 
wane wiatry południowo-zachodnie. 


CIECHOCINEK 
WILLA KONSTANCJA" 


na piaskach, obok parku sosnowego, 
blisko łazienek, 


oświetlenie elektryczne, kanalizac!a, - 
pościel na żądanie, pokoje słoneczne. 
Ceny umiarkowane 
Wiadomość na miejscu lub Warszawa, tel. 290-16. 


OCELE ESETET TAE JAY ZE ZZO RETE BOAC TELIA, ROZP PE ho RA CIKA EPA 


masy 


Ogrodnik wss ae | Syndyk Tymczasowy "apa. 
praktyką, z pierwszorzędnemi | dłości Antoniego Malczew- 


skiego (ul. Sienna 3) zawia- 
damia, że, wobec wyznaczenia 
przez Sąd Okręgowy w War- 
szawie nowego ostatecznego 
okresu sprawdzenią wierzy- 
telności, Sędzia-Komisarz wy* 
znaczył, jako terminy spraw= 
dzenia wierzytelności dni 6 
i 9 września 1972 r. o godz, 
11 rano w sali zebrań Sekcji 
Upadłościowej Sądu Okręgo= 
wego (Miodowa 15). 


świadectwami z większych za- 
kładów ogrodniczych w Wlkp. 
pragnie zmienić posadę od 1 
10 b. r. lub 1.1.33 o ile mo- 
żna za żonatego. Łaskawe 
zgłoszenia proszę do Adm. 
„Dnia Polskiego* pod nr. 4245. 
4345 


gospodarczy, ka- 


Pomocnik waler lat 32, 


skromnych wymagań, zdolny, 


uczciwy, poszukuje posady Syndyk Tymczasowy: 
zaraz, Nowy Świat 53 m. 10, igmacy Krzymuskłi 
Szpanowski. 4355 


ul. Miodowa Nè 10 m. 39. 
4379 
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OGŁOSZENIA: Za wiersz milim. azerokości szpalty rod: W tekżoie 60 gr. reklamy 40 gr., 
URZ ZZOZ OREW 


80 gr. Zwyczajne (6 szp.) 18 gr. tabel. t oytrowe Ce ezpal 85 gr. Orabne 


wyraz © gr. Ogloszenia fantazyjne i tirm zagranioznych © 100 proo. drożej. -Za terminowy druk ogłoszeń admin nie a 


OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM 


PRENUMERATA: Y meaa wrati MIeSIęcZNnIe Zł. 5. 


zm 


Zagranicą mes. zł 10, 
adresu BO gr. 


nekrologi do 50 mm. 20 gr., do 180 mm. «o gr. wyżej 


za wyraż 16 gr Posady I prace (poszukiwane) 48 
dpawiadam 


KONTO 
OZEKOWE 


P. K. O. Nr. 8575 


WÓLKA A OKA ARK AAA I R O CZA PRN, PA KA A Aa AMY IDA ZOE BSE RADA 300 O WODA IE R OAK WC AK LAK KZ DASZEK TOORA AAA NK JESZ MCZ A 
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